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miejsca objętosoi jednego wiersza drobnym drukiem.
R e k la m y  w  r u b r y o o  „ N a d e s ł a n e "  2 0  o t .  

o d  w ie r s z a .

L w ó w  16. października.

W e czw artek d. 14. bm. zebrało się w Po
znania około ośmdziesięciu obywat li wielkopol
skich i uchwaliło utworzenie ziemskiego banku 
kredytowego, jako insty tucji ratunk >wej dla z ie 
mian, wywłaszczanych przez niem iecką komisję 
kolonizacyjną. K ap ita ł zakładowy ma wynosić na 
początek 3 miliony m arek. —  W ypuszczonych 
zostanie 3000 akcyj po 1000 m arek sztuka. Do 
kom isji wykonawczej zostali w y b ran i: S tanisław
hr. Żółtowski, dr. Zygm unt S z n łd rz y ń sk i, dr. W i
to ld  S k a rż y ń s k i, dr. W ła d y s ła w  Ł e b iń s k i i  k u p ie c  
W ładysław  Jerzykiew icz. K om isja ta  ma prawo 
kooptowania w razie potrzeby dalszych członków. 
Niebawem ogłosi też kom isja odezwę, wzywającą 
do skupywania akcyj. Organam i banka na Galicję 
będą w zachodniej części krajn  Czas, we wscho
dniej Gazeta Narodowa.

Potw ierdza się, że w przyszłym tygodniu 
p r z e d  1. I z b a  p o s ł ó w  odbędzie tylko dwa 
posiedzenia, aby komisjom, a zwłaszcza podkomi
tetom  bankowemu i cukrowniczemu pozostawić 
czasu do pracy. N a dzisiejszem wieczornem po
siedzenia Izby odbędą się wybory do delegacji, 
a jeżeli nie dziś, to na posiedzenia wtorkowem 
stanie na dziennym porządku projekt o systemizo- 
waniu posad wiceprezydentów nam iestnictw a we 
Lwowie i Pradze.

K om itet wykonawczy prawicy załatw ił dnia 
14. bm. sprawę b a n k o w ą ;  podkom itet banko
wy zejdzie się zapewne we środę. Co do sprawy 
c u k r o w n i c z e j ,  kom itet wykonawczy prawicy 
jeszcze do wczoraj obrad nie ukończył. K om uni
kat klnbu czeskiego wyraża nadzieję, że w tej 
spraw ie spełnione będą życzenia Czeohów bez -na
rażenia interesów w ęgierskich. Tym czasem  pół- 
urzędowe głosy węgierskie nie bardzo brzm ią po
m yślnie dla Czechów.

Kom isja a g r a r y j n a  Izby posłów obrado
wała da. 14. b. m. dalej nad projektem  o d z i e 
d z i c t w a c h  k m i e c y c h i  wybrała podkomitet, 
do którego wchodzi p. Gniewosz, a który ma się 
zająć pytaniem , kto m a rozstrzygać w razie spo
rów dzieci, czy sąd czy rzeczoznawcy.

W  podkom itecie dla reformy p o d a t k n  
k o n s n m c y j  n e g o  przedłożył sprawozdawca p. 
M enger najpierw daty statystyczne, które mają 
słnżyć za podstawę reform y; tylko co do tytoniu 
rząd jeszcze dat nie dostarczył. Daty te wraz z 
poglądem sprawozdawcy będą wydrukowane. Da- 
m > -prted ło ij ł epraw eadaw ea projekt oo -do akcy
zy na prowincji, k tóry potwierdzony przez podko
m ite t doręczony został komisarzom rządowym. Co 
do akcyzy w m iastach zam kniętych, przedłożył 
p. M enger projekt reformy istniejących przepisów 
na podstawie uchwalonej przez Izbę rezolncji, 
k tóry ta k ie  komisarzom rządowym doręczono. Co 
do projBktn, stanowiącego zasady, na mocy któ
rych m iasta zam knięte mogą na własne żądanie 
zamienione być w miejscowości otw arte, przedło
żył sprawozdawca szereg tych zasad, nad którem i 
się podkomitet zastanowi.

K l u b  c z e s k i  także na posiedzeniu z d.
14. bm. nie załatw ił sprawy in terpelacji do mi
n istra  oświaty, z powodu, że referen t jej p. Ża
czek m usiał w owym czasie być obecnym w ko
m isji agraryjnej jako sprawozdawca.

D zienniki czesko-m oraw skie nderzają na 
m łodzież czeską, że „woli męczyć się po biurach, 
pełniąc słnżbę prawie zarobników, niż wstępywać 
do wojska i kształcić się na oficerów. Naród cze
ski trac i na tem , bo nie posiada należytej repre
zentacji w arm ii. Czemuż m ają Czesi posady ofi
cerskie pozostawiać Niemcom, zwłaszcza gdy p ła

ca oficerów nawet niższych stopni je s t lepszą, 
niż daleko starszych urzędników ? A ty lu  m ło
dzieży czeskiej walczy z nędzą 1“

Na żądanie posłów s ł o w i e ó s k i c h  zesta
wił p. Gregoree żądania Slowieóców z południo
wej S tyrji, które przedłożone będą wykonawczemu 
komitetowi prawicy.

W odłng Pesti Napla doszła policja wiedeń
ska, że wątek s p i s k u  a n a r c h i s t ó w  w i e 
d e ń s k i c h  sięga także do W ęgier, zwłaszcza do 
Preszbnrga i Sopronia (Oedenburg), i zdajfe się, 
że porzucony już plan obm yślenia m iędzynarodo
wych środków przeciw anarchistom , teraz przy j
dzie do skutkn.

Z Belgradu donoszą do Times, że król M i
lan powrócił do stolicy w i e l c e  z a d o w o l o n y  
z e  s w o j e g o  p o b y t u  w A u s t r j i .  W W ie
dniu widział się król trzykrotnie z br. Kalnokym 
i poruszył w swych konferencjach wszelkie ew en 
tualności spraw, będących na porządku dziennym. 
H r. Kalnoky zaznaczył, że dotąd niem a żadnych 
wzkazówek, ażeby gabinet petersburgski m iał po- 
rzu cć  dotychczasową drogę rozwiązania kwestji 
bułgarskiej w porozumienia z m ocarstwam i euro- 
pejskiem i a wstąpić na drogę samowolnego dzia
łania. Na tej podstawie spędziewa się hr. K alno
ky pokojowego usunięcia wszelkich trudności, i 
radzi, aby Serbia zachowała się spokojnie i u trzy
m ała dobre stosunki z państwami sąsiedniem i. Tę 
radę przyjął król Milan i jego m inisterstw o i za
stosują się do niej. Rozumie się samo przez się, 
że sposobu rozwiązania kw estji bułgarskiej niepo
dobna w tej chw przewidzieć i oznaczyć z całą 
pewnością; w ogóle jednakże to jedno nie podlega 
wątpliwości, że mocarstwa będą się stara ły  do
prowadzić to rozwiązanie do skutkn w zgodzie z 
postanowieniami trak ta tu  berlińskiego. Na wypa
dek, gdyby pokojowe załatw ienie te j kwestii wv-

e s l  *
in te re s . Serbii, w tak™  e o .j tó ™  S e rb ii
życzliwych orędowników metylko w wiedeńskim 
gabinecie, ale i u innych mocarstw . Serbia pozo
stanie nadal przy idei trzym ania się austro-nie- 
mieckiego sojuszu. Od czasu wojny z Bułgarją 
Serbia ulepszyła znacznie swe wojsko, bo chce 
być przygotowaną na wszelkie wypadki. Gdyby 
wbrew oczekiwaniom, nadzieja pokojowego zała
tw ienia m iała zawieść, to Serbia stanęłaby po 
stronie środkowo-europejskich cesarstw .

ze strony A ustrji a prawdopodobnie i Niemiec. 
Co w takim  razie uczynić wypada, o tem  zam il
cza na razie Nowoje Wremia.

Z Berlina donoszą, że p o s e ł  n i e m i e c k i  
przy dworze rosyjskim  jen . Schweinitz wyjechał 
onegdaj do B arcina w celu kouferowania z księ
ciem Bism arkiem , poczem wróci do Petersburga.

Korespondencja petersbuiska do Koln. Ztg. 
donosi, żo podróż l o r d a  C h u r c h i l l a  wywarła 
w tam tejszych kołach rządowych i towarzyskich 
oraz w prasie przyguębiające wrażenie. Równie 
niem ile dotykają wiadomości z B nłgarji, mianowi
cie ze względu na nieprzyjaźne Rosji występowa
nie angielskich • władz konsularnych w B ułgarii i 
rzekom e oświadczenie księcia leksandra co do 
możliwości jego powrotn. Pod tym  względem wy
raża się bardzo pesymistycznie Nowoje Wremia, 
które od pewnego czasu zam ieszcza artykuły  
w duchu pewnego strounictwa w m inisterstw ie 
spraw zagranicznych. Uważa ono misję K aul- 
barsa w obecnych stosunkach za pozbawioną wi
doków powodzenia i zaznacza, że książę B atten- 

erg irdzo dobrze w ybrał chwilę do działania. 
uznya łib v °Sio^l ponownie wybrany, to naturaln ie me 

/•ńń • a ,• °?Ja> tą sam ą droga mogłaby 
pójść i Anglia 1 nie uznać rosyjskiego L S u  
skutkiem  czego nieprędko u stilyb  w BułgarH 
stosunki anormalne. Żaden z wybranych książąt 
nie zdecydowałby się na podróż do Bułgarji, po- 
kądby nie otrzym ał przyzwolenia wszystkich m o
carstw . Co innego książę A leksander. Ten zna
lazłby w dawuym swym kraju liczne sym patje. 

Pf ócz tego jawne poparcie Anglii, tajem ne zaś

W  N adbałtyckich prowincjach n i e  u s t a j e  
p r a c a  n a d  r u s y f i k a c j ą .  Niedawno, z po
wodu i tw arcia nowego gim nazjum  realnego w Ry
dze m iał knrator dorpackiego okręgu naukowego 
K apustiu , mowę, w której rozwinął program  rzą
du, dotyczący sz^ół w Nadbałtyckich prowincjach. 
Dotychczasową szkołę bałtycką nazw ał K apustiu 
„polityczną instytucją do utrzym ania zagranicznej, 
przeważnie niem ieckiej cywilizacji." Ze stanowis
ka rosyjskiego, społeczuego i rządowego taka 
szkoła je s t  anorm alną, dlatego bałtycka młodzież 
powinna być kształconą w dncbu rosyjskim  i w 
języku państwowym, aby mogła dobrze zrozumieć 
historję Rosji i życie rosyjskie. „Zlejcie się z na
rodem  rosyjskim  —  mówił K apustiu  —  i idźcie 
z nim razem  pod świętyoi sztandarem , znajdują
cym  się w ręku potężnego cara, a ua którym  wy
pisane je s t  h a s ło : Zbawienie, cześć i chwała 
R osji.”

Wiadowości o z b r o j e n i u  s i ę  T u r c j i  i 
przesuwaniu wojsk ku granicom, pow tarzają się 
ciągle. Zgromadzone na granicy rum eiijskiej zna
czne siły m ają być vag rozłożone, aby wkroczyw
szy do Rum elii mogły corychle,, zająć port Bur
gas i wąwozy wschodniego Bałkanu, aby prze
szkodzić wkroczeniu Rosji. Równocześnie zbierają 
sie znaczne siły w okolicy Saloniki i nad granicą 
grecką, gdzie wojskowym kom endantem  zamiano
wany je s t Osman-basza. W idocznie Turcja przy
gotowuje się na wszelkie ewentualności.

W kotlinie Charleroi w Belgii wzmaga się 
znowu w z b u r z e n i e  m i ę d z y  r o b o t n i k a m i .  
O statniej niedzieli odbyło się tam  ni mniej ni 
więcej tylko czternaście socjalistycznych m ityn
gów, a wszystkie zajmowały się sprawą am nestjo- 
n wania robotników, uwięzionych z powodu ostat
nich strejków. Podpisywaną je s t w te j sprawie 
petycja, okryta jnż 33-tysiącam i podpisów, nc/ędzy 
którem i jest 10.000 petycjonujących kobiet. Depu- 
tacje petentów i petentek m ają się udać wprost 
do króla i do królowej.

K ról Leopold skłaniać się ma k u tem u , aże
by rząd zajął się gorliwie rozpatrzeniom  spraw 
socjalistycznych.

Z B rukseli donoszą, że d. 9 listopada otwie
rając parlam ent belgijski mową tronową, zapowie 
król przedłożenie w dnchu państwowo - so
cjalnym .

Anglji wystósował notę, w której zawiadomił go, 
że Czarnogórzec, który strzelił do konsulatu an
gielskiego, trzym any je s t pod zam knięciem .

Rząd bułgarski skonstatował — jak  się o tem  
dowiaduje Nowa Presse w te le g ra f ie  z Sofii pod 
datą 14. bm. — że jenera ł K anlbars używ ał na 
prowincji, mianowicie w dystrykcie w arneńskim , 
między innem i, następujących środków agitacyj
nych : Opowiadał, że rząd bułgarski obawia się 
wpływu rosyjskiego, a względnie okupacji rosyj
skiej dlatego tylko, że Rosja mogłaby zażądać od 
niego rachunku z darowanych przez nią 17 m i
lionów rubli. Chłopom obiecywał K aulbars m ater- 
jalne poparcie i uwolnienie od służby wojskowej. 
Oepesza Nowej Pressy dodaje, że K aulbars wy
jeżdża (14.) z Ruszczuka przez Łom Polankę do 
Sofii, aby przeprowadzić z»o łam e wielkiego so- 
brania do Sofii, nie zaś do Trinowy. Rząd dowie
dział się, że w Sofii przygotowują się niepokoje 
przy sposobności przybycia tam że znacznej liczby 
chłopów na jarm ark , i przedsięw ziął odpowiednie 
środki ostrożności.

Sprawa bułgarska.
Spodziewano się po niezadowoleniu, objawio- 

uem przez pisma petersburskie, że K aulbfrs zo
stanie z B ułgarji odwołanym. Tymczasem obecnie 
—  wyjąwszy mało wiarygodną Etoile roumaine, 
która zapewnia, że Kaulbars wróci do Rosji i już 
wczoraj m iał przybyć dc B ukaresztu — dochodzą 
inue, wiarygodniejsze wiadomości, że bar. K aul
bars wraca na razie do Sofii, ażeby nadal B ułga
rów dla cara obrabiać. W  tak im  razie nastąm  
może perjod uprzejmości dyplom atycznej, ażeby 
nie drażnić bezpotrzebnie reprezentantów  mocarstw. 
Rozpoczął tę  fazę już a jen t Nekludow, przepro
siwszy osobiście konsula niemieckiego za wiadome 
strzały  i wolwerowe, które z konsulatu rosyjskie
go ugodziły w niem iecki; do przedstawiciel zaś

Z dzienników rosyjskich tylko jedne Mosk. 
Wiedom. zam ieszczają te legram  z B nłgarji dono
szący, że na pierwszem posiedzenia sobrania ma 
być abdykacja ks. B attenberga uznana za n iep ia- 
wną, skutkiem  czego tenże zostanie zawezwany 
do powrotu. Do tej wiadomości dodaje Katkow ze 
swej strony uwagę, że nic nie wiąże rąk  Rosji i 
że szybka akcia je s t  równie możliwą jak  ko
nieczną.

Nr podstaw i wiadomości o przebiegu i re 
zultacie misji K aulbarsa, pisze berlińska Post 
między in n e m i: W  P etersburgu  będą m nsiełi po
wziąć nowe jakieś postanowienia. Carowi obcą je s t 
wszelka m yśl zaborcza. Uwzględnienie życzeń n a 
rodu bułgarskiego może nastąpić w te j lub innej 
formie, bez nbliżenia godności i interesom  Rosji. 
Post dochodzi do togo wniosku, skonstatowawszy 
poprzednie, że tak  car jak  i wszyscy rosyjscy m i
nistrowie byli od kilku la t fałszywie iuformowau. 
o usposobienia Bułgarów. Zachowanie się K aul- 
barsa mogło u Bułgarów, którzy z początku wi
dzieli w carze swego wspaniałomyślnego obrońcę, 
wpoić przefci lanie, że Rosja wysyła do nich tylko 
despotycznych ciemięzców i brutalnych zdzierców.

Nordd. Allg. Ztg. występuje dziś z nieco 
spóźnionem oświadczeniem, „że —  skoro przew a
żna część ludności je s t za księciem A leksandrem  
— mógł tenże bezpiecznie był pozostać w Sofii. 
Z resztą zaleca ten  dziennik rejeucji wstąpienie na 
drogę pojednania z Rosją.

Kreuz Ztg. dowiaduje się z Paryża, ie  fran
cuskie m inisterstw o spraw zagranicznych otrzy
mało alarm ujące wiadomości o stosunkach w Buł
garji. W szyscy są przygotowani na najście wojsk 
rosyjskicn, a Karawełow nozyskany zapalnie dla 
Rosji.

Z Burgas donoszą do Nowej Pressy „via 
Petersburg", że angielski konzul, rezydujący w 
tem mieście bułgarskiem , agituje w im ieniu kró
lowej za kandydaturą księcia Jan a  ze Szweryna, 
którym  ma się rzekomo interesować także księ
żna Edynbursks

opiera się niezmordowanie obecnemu prądowi. 
Stwierdzono, że prowadził on nieustające rokowa
nia z wyborcami, aby ski ować wybory na nieko
rzyść rządu. Mordercy z Dubnicy, gdzie dotych
czasowi deputowani Gruczarow i Z ograf, p refek t 
D im itrow i nauczyciel Pokuczyski (?) zostali za
mordowani, są jnż  w rękach sprawiedliwości. 
Mówią, że rubel g ra ł w tem  ważną rolę.

Z P etersburga  o trzym uje wiedeński Tagblatt 
telegram  z d. 13. b. m. donoszący, w jak i sposób 
zapatru je się Now. W  rem. na projekt zwołania 
europejskiej konferencji w cela  załatw ienia buł
garskiej kwestji spornej. „K onferencji europejskiej 
—  powiada Now. Wrem. —  nie będzie, ponie
waż Rosja na coś podobnego się nie zgodzi. Je ś li 
m ocarstwa zachoduie szczerze sobie życzą pokojo
wego rozwiązania obecnych zaw ikłań, to m ają one 
po tem a jeden  tylko środek, t. j. spełnienie słn - 
sznych zupełnie i łatwych do wykonania żądań 
Rosji."

Z Petersburga te leg rafu ją  do Nowej P reuy  
pod dniem 14. b. m.: W  kom unikatach przybywa
jących tu  Bułgarów do tu tejszych dzienników, 
znajdnją się niektóre szczegóły o stosunkach buł
garsk ich . K apitan  Radko D m it- jew , który brał 
ndział w przewrocie w dnin 21. sierpnia, zape
wnia, że Bułgarzy dążyli do lederacji słowiań
skiej pod form ą połączenia zbrojnych sił obn 
B ułgaryj pod kierownictwem  Rosji, za reprezen- 
tan tr której nw ażali B attenberga. W krótce po 
rewołuc;* wrześniowej r. z. nkazał się książę w 
innem  św ietle. Ugoda bułgarsko-tnrecka była o- 
st-atnim ciosem, który zadano slabniejącym  coraz 
bardziej sympatjom dla księcia, i doprowadziła do 
wypadków z dnia 21. sierpnia.

K om unikat innego B ułgara przewiduje try 
um f rejencji. S tronnictw u rosyjskiem u brak  or
ganizacji i karności. K anlbars nie będzie mógł 
zjednoczyć zbyt różnorodnych żywiołów.

Standard dowiaduje się z H am burga, że ze
szłego poniedziałku przybył tam  książę Dołgorn- 
k)w , je n e ra ł-a d ju ta n t  cara i jenera ł - gubernator 
Moskwy. W  H am burgu zatrzym ał się on w prze- 
jeździe do Kopenhagi. Ma on mieć specjalną m i
sję, a być może, ż~ odnosi się ona do wspomina
nej tylokrotnie m isji duńskiego księcia W aldem a
ra  na tron bułgarski.

Nowa Presse dowiaduje się drogą te legra
ficzną z Sofii pod dniem  13. bm ., że Karawełow

L w ó w  d. 16. października.

Przeszłość dziennikarstwa galicyjskiego 
nie cieszy się najlepszą reputacją. Złożyły 
się na to rozmaite okoliczności.

Gdy cenzura śledziła każde słowo i 
w kaidem upatrywała zaburzenie spokoju pu
blicznego lub zdradę stanu — szła chytroić 
ua chytrość, i nieraz konieczność wypowie
dzenia pomiędzy wierszami żywych prawd 
narodowi, uświęcała kłamstwo, usprawiedli* 
wiała fałszywe ataki. Był to Walenrodyzm 
w szerokim styln. Dziś nie ma jnż cenzury, 
lecz utrzymał się jeszcze nałóg kłamstwa, a  
zamiast żywych prawd dla narodu, kryją się 
pod niem plugawe napady na pojedyńcze o- 
si by, niecne wycieczki w interesie najrozma
itszych celów stronniczych.

A ileż ciężkich ran zadała ta metoda 
dziennikarstwu nierządowemn, ileż przewinień 
wobec narodu cięży na sumieniu tych lekko
myślnych korsarzy dziennikarskich!

Wstrętnym jest aksjomat, że uczciwość 
w polityce kieruje się innemi zasadami ety- 
cznemi niż uczciwość prywatna. Jeszcze 
wstrętniejszym staje się on w zastosowaniu 
do dziennikarstwa politycznego. Gdybyśmy 
się mieli szczycić taką zdobyczą cywilizacji, 
jak pisma świadomem kłamstwem zatruwane— 
to raczej lepiejby było dla społeczeństwa wy
rzec się całkiem druku i dziennikarstwa.

K o s s ó w .

i i .

(P . K .)  Zwolna, grupam i ściągały się pod wody 
w Peczeniżynie, bo też było ich przeszło trzydzie
ści. W  siedm dziesięciu m iała  wycieczka wyruszyć 
ze Lwowa — wyruszyła w 85 —  po drodze w 
Stanisławowie przyłączyło się jeszcze wielu, jak  
dyrektor kolei Skarbowej p. Sloniński, starszy 
inspektor kolejowy p. Góbeł, starszy inżynier p. 
Heppe i inni, w Kołom yi grom ada jeszcze się 
pomnożyła, tak  że m arszałek komitetowy p. K ro- 
bicki p0 północy wyjechał do Peczeniżyna po 
więcej podwód, wróciwszy zaś nad ranem  bu
dził śpiących po hotelach, i potem do Peczeni- 
iy n a  poprowadził.

I  tak  jak  nowa grupy podwód nadciągały, 
przypominano sobie szczegóły z dnia poprzed
niego, zwłaszcza z przyj, j a w kołom yi, gdzie 
d la natłoka w żaden sposób nie można się było 
docisnąć kn wagonowi, którym  przybyli W ielko
polanie i K oroniarze, i gdzie naczelnik stacji ko
lejowej p. Longcham ps, siostrzeniec W incentego 
Pola, szczerem  ognistem  słowem powitał braci 
z n a !  Warty i W isły, ofiarując im chleb i sól na 
ręce p. Urbanowskiego, podane na drewnianej, 
m isternie rzniętej tacy. K apela kołom yjska tak 
od serca grała „Dąbrowskiego", marsze i t. p., 
że dosłyszeć mowy tej było niepodobna. A jako 
dom polski tem  bardziej się rozszerza, im wię
cej gości, więc na dworcu kolejowym aż sześć 
pokoi urządzono na nocleg dla uczestników wy. 
cieczki, prócz tych, których państwo Longcharnp- 
sowie u siebie gościli. Oni też dworzec wspa
niale ilnminowali i transparen ta  sporządzili. Dzielna 
to  krew ostatniego konzula lwowskiego 1

W  ogóle zaś dokładnie szczegółów zebrać 
było niepodobieństwem, ani dalej w Peczeniżynie, 
ani w Słobodzie Rungurskiej —  zewsząd przed
mioty nieznane, a imnonujące, podniosłe, bo do
wodzące namacalnie, czego zdoleu Polak, jeżeli 
Z wrodzonym geninszem zespoli naukę, energię i

p o w f t S ^ ż n a ^ o  Koł “ «Iił' . ab* w poręn0(»n — 7 *h„.r . Kołomyi do pociągu wieczor-
uczestników z różnr 's ta te®znie prziszło 110 uczestników z różnych stron Ojczyzn- bo i z L i
twy, dużo znakomitości k . a j o i y ^ ^ ń i n e g o  za
wodu, bracia z obcych zaborów, którzy sam i se r . 
deczni a ciekawi, otaczam byli równąż ciekawo- 
6(.ia __ a zresztą i ze swojskich nie jeden spo
tkał sie na tej wycieczce po wieln, wieln latach p0 

nierwszy z przyjacielem młodości. W ycieczka
# \  o to/hnikćw zam ieniła się w biesiadę serc fachowa teobniK okolic0vza ra  olb
i duchów, której P J  . tfrn. * za t ł  >
mie dzieła te(Jb n ^ ’ska gQspoda6rzy . glęboka

kochanej Macie-
rzy wspólnej za łącznika y J — 

S z c z e p a ń s k ie g o  !>p«m oie j 0J„a

r S S i J M  S # £  w -*
18 morgów. Zastosowane m l t e l  w sz.l-
S e T i o S t a S ^ - r b / S / ś o b i o  .ta rczy . .
Spadzistość położenia je s t nżytą. .

Lasów destylarnia ca nie niszczy; z 
drzewa do podpalania, sa ira  nafta dostar 
zami swemi opału, i jeszcze dobry koks pozo 
wia. Kominów mnóstwo, ale same cienkie jak 
szane m iejskie —  ogień daje dymu nie wi®|ei 
i ten w największej części wraca do ogniska i pa
li się znpełnie; w zakładzie czuć odór nafty, 
ten nie dokucza, a jnż wcale nie zatruw a naokół 
powietrza jak  destylarnie kołomyjskie. ZduttU®' 
wali się fachowcy, a tem  bardziej profaui, widząc, 
jak  z jednego pieca trojakiej czystości nafta wy
pływa, każda niem al sama, położonomi obok sie
bie rurkam i do osobnych żłobów. Zawiedzie siei 
ktoby spodziewał się ujrzeć w tej ogromnej fabryce 

rzek dymu i olbrzymie maszyny głuszące 
łoskotem. N ajw ięcej hukn spraw ia powietrze, wpa
dające jak  wicher do pieców

W szystko sprowadzone do prostoty niepo- 
kaźnej, ale tem  m ister- iejszoj, tem  bardziej bę
dącej tryum fem  geniuszu i pracy człowieka. Od
padki przechodzi ponownie przez destylację   i
ta  tylko część zakłada okropnie dusi odorem kwa
su siarczanego i innych przypraw, — nic nie idzie

tu m arnie. Jak  powiedziałem, nafta sama się de
styluje, i jeszcze prócz benzyny i t. p. pozostawia 
koks dobry.

Podzielono się grupam i wielkiiemi. Głó vną, 
bo z braćm i innych dzielnic Polski, oprowadzał 
sam dyrektor desty larn  p. Zima (s /n  dyrektora 
lwowskiej kasy oszczędności), który w bardzo m ło
dym wi< u dobił się tak  znacznego stanowiska.

Iną rzecz każdy mógł zrozumieć, a to olbrzy- 
ozYstej nafty, w której pływać

nod7 iw iaóI ? hm a‘ * j6duo ‘żdy mógł śmiało 
S  b°, °Ce“ 1C : s z arcyn łemi
w yjątkam i cr.łą wyższą i niższą pracę spełniają 
rodacy. Nawet roboty metalowB wykonuje si, 
w kraju, oprócz głównych maszyn. P ieniądz nie
mal wszystek pozostaje w krajn —  i tworzy się 
w kraju dzielny sz ta t pracowników technicznych. 
Ta zasługa będzie p. Szczepanowskiemu, jego 
spólnikom p. Zimie najzłocistszem i lite ram i za- 
pisauą. Teu zakład Peczeniżyński, to drogoskaz 
dla narodu, to skarbnica otuchy !

I je s t to oraz szkoła prawdziwej reformy. 
Juścić że się Polak podjął takiego przedsiębior
stwa i tak  je  poprowadził i prowadzi, to czyn 
iście rewolucyjny —  ale zresztą w zakładzie cią
g ła  ewolucja, nie rewolncja. Nigdzie burzenia dla 
kaprysu, nigdzie nowości dla fanfaronady — po
stęp nieustanny, ale dawne budynki i urządzenia 
są szanowar , dopóki tylko służyć mogą. Nigdzie 
i w nic ze m hazardu -— wszędzie i we wszystkiem 
kieruje przezorna rachuba.

Głowa zwieszała się od poważnych myśli, 
ale pierś się rozdym ała szeroko serce radością 
te t ło na ten widok. Ale cóż, p . e  robicki ze
garkiem  w ręku jak  piorun chm ury, o a tyw ał 
grupy, nawołując ',.ośuo, że już czas najwyższy 
ua śniadanie _  maczej spóźnimy się do Słobody 
Rungnrskiej, więc i z powrotem na kolej. A pra- 
ffdę mówiąc, na, gios p. Krobi^kiego i żołądki za
częły ę upominać o swoje. 1-. dążyliśm y więc za p. 
Zimą «° ]®go pomieszkania. W illa  ta  uderza dzi
wnym, bo nieznanym u nas, ale niezm iernie p ra
ktycznym os k ładem , zapewne am erykańskim  — 
ogromne pokoje można ruchomemi ściankami sna
dno podzielić ^a mniejsze, a usunąwszy ścianki, 
znowu otrzym ać salony. Przechód je s t koło okien, 
więc przeciągów niema, i ściany są wolne. Czy

się cały tłum  pom ieścił, powiedzieć nie um iem  —  
ale oddawszy cześć paniom domu, zasiadł każdy 
gdzie mógł do zimnego drugiego śniadania. W ięc 
„najpierw  podano wódkę," a raczej koniak i t .  d. 
W ina sączyło się do woli, wrzawa coraz bardziej 
się wzmagała, zaczęły się w najlepsze pogadanki 
sąsiedzkie — i wniesiono toasty na cześć i powo
dzenie gospodarza p. Zimy i jego rodziny, na 
cześć p. Szczepanowski°go, jako przemysłowca, 
posła i pisarza, na cześć braci z za kordonów, na 
cześć techników —  odpowiedzi —  Polonia na do
bre się rozgospodarowała, b t seż było przy czem. 
Ale znowu p. K robicki z a trą b ił : naprzód I i zale- 
dwo z gospodarstwem uczciwie pożegnać się po
zwolił.

P rz y  hucznym m arszn kapeli kołomyjskiej 
ruszy liśmy dalej w drogę, z rz u c iw sz y  kapoty, bo 
i słońce już wysoko podeszło. U stóp zakładu wy
rosło k ilka will i domów, w których m ieszkają 
urzędnicy zakładu. Ilu  to ludziom zarobku n a 
stręcza taka  pracownia, m ądrze prowadzona, ile 
zamożności szerzy i ducha oszczędności, ile u m y 
słów zaprawia do czujności, p rzy tom ności!

W zdłuż rzeczki, k tó ra  od Peczeniżyna nosi 
m- - iscaą i czarno-brunatne ślady ropy (surowicy 
na tow ej' pomyka droga dalej przez Rungury 
ku Słobodzie R rngursk ie j. Góry po bokach wzno
szą się już do wysokości 700 m etrów , więc p ra 
wie dwa razy wyżej jak  W ysoki Zamek, pokryte 
lasam i przeważnie grabowemi i bukowemi. Cała 
drogą, to kalejdoskop malowniczych widoków. Co 
k u k  niem al nastręczają się gotowe dla m alarza — 
tak, że dokomponowywać nie potrzebuje —  jakie 
zechce widoki, czy ir drobnych grupach, czy w 
rozleglejszych, na różne wybitne plany podzielo
nych krajobrazach. Lasy przym rozkam i jesiennem i 
w różne odcienia barw y czerwonej i żółtej pokra- 
szone, dopraszają się pędzla akwarelowego i olej
nego, zwłaszcza, gdzie stojąc pomiędzy widzem 
a słońcem, liściam i jakby  klejnotam i świecą. 
M iejscami, gdzie pomięszane buki, osiki, dęby i 
świerki, pasm a lasów m ienią się ja k  tęcz odłamy. 
Ach, piękna ta  ziem ia n a s z a !

Po drodre napotkaliśm y we wieln miejscach 
robotników, pracujących (pod przewodnictwem p* 
Matkowskiego, który ma objąć także budowę bu
kowińskich kolei lokaluych) nad lokalną koleją

żelazną, k tóra jnż doprowadzona z Kołom yi de 
Peczeniżyna (z m ałą odnogą do Kniażdworn) po
prowadzoną będzie w przyszłym roku do Słobody 
R nugurskiej, i arrnłui kopalnie nafty  i desty
larnie od m nóstw a niedogodności, jak ie  w trans
portach surowca sprow adzają wylewy rzeczki i 
roztopy, tndzież kaprysy właścicieli fnrm anek.

Kolej ta  prowadzi z dworca kołomyjskiego 
przez rynek m iasta, idzie dalej drogą zwykłą, i 
zbacza z niej tam , gdzie spadzistość do tego zm n- 
sza. Ma szerokość torów kolei zwyczajnych, aby 
wagony naftowe mogły w prost, bez przeładowy
wania przechodzić ua kolej Czerniowiecką. Sko- 
I&ndowana d. 14., 16. i 25. września, o tw artą  zo
sta ła  dla ruchu osobowego i towarowego d  1. pa
ździernika b. r. W ybudowana i o tw arta  część joj 

om yja-Peczeniżyn Szczepanowski w ynosil4-148 
kilometrów, z następującem i stac jam i i przystan
kam i : Dworzec, D ębowo-Krynica, K ołom yja ry
nek, N adwórniańskie Przedm ieście, kąpiele na 
Prucie, W ierbiąż niżny, Sopów, K ujdańce i P e- 
czeniżyn Szczepanowski, —  część je j Nadwórniań- 
skie Przedm ieście-K niażdw ór wynosi 7 070 kilo 
metrów długości, z uastępującem i stacjam i i przy- 
s ta u k a m i: D iatkowce-Kuhnel, D iatkow ce-B rettler, 
Szep&iuwee wieś i Szeparowce-Kniażdwór.

Sznury wozów z beczkami nafty snnją się 
koło nas niem al bez przerwy — poranny opar 
srebrzysty coraz bardziej rzednie —  rzeczka jnż 
prawie samą tylko ropę naftową sączy — cieka
wość coraz bardziej naprężona wybiega przed ko- 
nie —  furm ani nasi w yścigają się —  dolina się 
zwarła... W reszcie z dolinki obok i ze wzgórza 
lesistego przed nami w ystrzeliło kilka niby wie
życ gotyckich, w ziemię wkopanych, a snać dalej 
rozszerza się znowu dolina w kotlinę lesistem i gó
ram i otoczoną.

To wstęp do Słobody Rungnrskiej.
Znowu huczy mnzyka i rzn ie  „Jeszcze P o l

ska nie zginęła" — sterczą dwie bram y zielone— 
ua wolnym ciepłym wietrzykn powiewają z b ram  
i drewnianych wieżyc chorągiew ki trójkolorowe, 
biało-amarantowe, b iało-niebieskie i czerwono-nie- 
bieskie (lwowskie)...

(Dok. nast.)
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Korespondencje „Gaz. Karod“
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(z.)  Od wczoraj bawi u nas m in ister spra
wiedliwości,. a od kilku dni dwaj delegaci tegoż 
m inisterstw a, przysłani tu ta j w celu odbycia rewi
zji sądów: R&szet, towarzysz nadprokuratora se
natu  w Petersburgu, i Bilbasów. Akcja ich od- 
odznacza się brutalstwem , która ma zastąpić zu
pełny brak  znajomości wewnętrznej organizacji i 
ustawodawstwa naszego.

Sam p. M anassein okazał brak wychowania 
i  wszelkiego tak tu . Przy powitaniu raczył zale
dwie podać rękę prezesowi Izby sądowej i czte
rem  prezesom wydziałów tegoż sądu, a pom inął 
innych równych stopniem i znaczeniem.

W obec te g o  co s ię  dz ieJe > m.ożna zaPa - 
trjrw an ie  p odobne  u w ażać  z* ? le '
m niej p rz e to  j e s t  ono s łu sz n e , a usiłow aniem  
k ażdego  su m ie n n e g o , p raw dziw ie n iezaw isłego 
d z ie n n ik a , b ę d z ie :  dążyć do przedm iotow ej 
p raw d y  fa k tó w , choćby one n ie  w iedzieć ja k  
sz ły  w p o p rz e k  zapatryw aniom  i zam iarom  
p ry w a tn y m . T endency jność każdego s t r o n n i
c tw a  ty lk o  w tedy  będzie p rzez p rz y ja c ió ł i 
n ie p rz y ja c ió ł uszanow aną, je ś l i  b ęd z ie  w a l
c z y ła  zaw sze i w szędzie o tw a r tą  b ro n ią : 
p ra w d ą  faktów .

P o trzebę  p rzy p o m in an ia  ty c h  a k s jo m a 
tów  uczuw am y n ie s te ty  z b y t często  na t e r e 
n ie lwowskim, a c ie rp k ą  n au k ę  trz y m a n ia  s ię  
praw dy, dano świeżo w K ole po lsk iem  i po
słow i lw ow skiem u i d z ien n ik o m , o trz y m u ją 
cym  od niego in sp ira c je . S p raw a sy m p a ty 
czna, spraw a s łu s z n a :  poszuk iw an ie  sp ra w ie 
dliwości p rzeciw ko o rg an em  w ykonaw czym , 
tam ującym  u  n as  zb y t bezw zg lędn ie  w olność 
słowa i d ru k u  — zo sta ła  zohydzona k ła m li
wymi za rzu tam i. R zucono  n iem i przeciw ko 
niektórym  z członków  K o ła , d la te g o , że n a 
leżą do p rzec iw n eg o  obozu. Z arzucono  im  h a 
niebnie b ra k  po lsk o śc i, b a  n ie m a l p o ch w ala 
nie u p ad k u  i ro zb io ru  P o lsk i, w yssano sobie 
z  pa lca  u s tę p y  przem ów ień , ażeb y  zaspokoić  
nam iętność  s tro n n ic z ą .

N ie zaw sze się  zgadzam y  z p. A b ra h a -  
m ow iczem , k tó rem u  te  z a rz u ty  zrobiono, lecz 
czu jem y s ię  zn iew o len i w im ię  godności d z ie n 
n ik a rsk ie j dać w yraz  o b u rzen iu , że w te j  b ie 
dnej n asze j p o lity ce  broń k ła m stw a  j e s t  j e 
szcze c ią g le  w użyciu  i s taw ia  n a jn ę d z n ie j
szą  z zap ó r k ażd e j n iem a l robocie pub liczne j.
N ie idzie  o rzecz  —  idzie  o se n sa c ję , o
p ierw szeństw o  w podan iu  w iadom ostk i — 
rzecz n iech  p rzep ad a  ! Nie b ad a  się t ro s k li
wie k to  i co m ów i, ch w y ta  s ię  le k k o m y śl
n ie  p ie rw szą  le p sz ą  p lo tk ę  i o łow iem  czcio
nek  ra n i  s ię  b o leśn ie j n iż  ołow iem  k u li. To 
się  nazyw a n ieuczc iw ość  d z ie n n ik a rsk a , s to 
kroć g o rsz a  od n ieuczciw ości p ry w a tn e j.

P rz y k rą  n a u k ę  d a ł p. C hrzanow ski ta k ż e  po
słow i lw ow skiem u za  uk ry w an ie  p raw d y  w in 
te re s ie  s tro n n ic tw a  i je g o  ten d en c ji. M ilcze
liśm y, n ie  w iedząc d ok ładn ie , j a k i  b y ł p rze 
b ieg  deb a ty  w K o le  po lsk iem  nad  w niosk iem  
p. Lewaków sk iego . D ziś je d n a k , gdy  ju ż  zo
s ta ł  og łoszony u rzęd o w y  w yciąg  z p ro to k o łu  
p o s ied zen ia  K o ła  z d. 10. b. m ., na leży  rzecz 
pod n ieść  i we w łaściw em  p rzed staw ić  św ie tle . 
P . C hrzan o w sk i, k ry ty k u ją c  sp raw ozdan ie  po
se lsk ie  p . L ew akow skiego , w ypow iedziane 
w s a li  ra tu sz o w e j, czy n i m u z a rz u t , że p rz e 
cząc , ażeby  K oło p o lsk ie  by ło  zdobyło  ja k ie  
u lg i  podatkow e, u k ry ł  fa k t  u s taw y  o u lg ach  
w p o d a tk u  g ru n to w y m , uchw alonej g łów nie 
za  s ta ra n ie m  posłów  p o lsk ich , że d a le j n a 
rz e k a ł  s na  w ygodne d la  rząd u  m ilczen ie -  
d e le g a c ji w sp raw ie  w ydalań  z P ru s  i n ie  
w sp o m n ia ł o in te rp e la c ja c h , s taw ian y ch  z u- 
chw ały  K u ła  po lsk iego  w Iz b ie  p o se lsk ie j i 
w d e leg ac jach .

Z n am io n u jący m  całe  to  za jśc ie  j e s t  fa k t, 
że p o słow i lw ow skiem u czyn ił z a rz u t  poseł, 
pok rew ny  m u gorącem i u czu c iam i p a tr jo ty c z -  
nem i, i ta k i ,  k tó ry  c h c ia ł w n ie s ien ia  u a ty c h - 
m iasto w ej in te rp e la c ji  w sp raw ie  u ad u ży c ia  
p raw a , o k tó re  p. L ew akow ski k o m isa rza  r z ą 
dowego ob w in ia . N ie p rzem aw ia ła  tu  w ięc 
niechęć s tro n n ic z a , lecz ob u rzen ie  n a  n ie 
praw dziw ość fak tó w , uczucie p o trzeb y , ażeby  
w p o lity ce  n asze j narodow ej ta k  ja k  w życiu  
P ty w atn em , uczciw ość by ła  re k to re m  słów  i 
czynów.

W ie rz y m y  w szczery , gorący  p a tr jo ty z m  
posła  lw ow sk iego , w ierzym y w n a jszcze rsze  
jego  chęci, ażeby  m ia s tu  i o jczyźn ie  ja k  n a j 
lepiej służyć, te rn  w iększe  zatem  m arny p ra 
wo żądać od n ieg o , ażeb y  w im ię  godności 
swego s tan o w isk a  z e rw a ł stanow czo z sy s te 
mem k a lu m u ia to rsk im  i z d a lek a  od sieb ie  
trz y m a ł ty ch , k tó rzy  m u u s łu g i tego  rodzaju  
od d a ją .

J a k  “w ielką szkodę p rzez k a lu m n ia to rs -  
tw o  ponoszą spraw y w ażue, u a jja sk raw ie j 
sp raw d z iło  się na  sam ym że w niosku  p o sła  
L ew akow sk iego . B łotem  inw ektyw  obryzgano  
sp raw ę  s łu sz n ą , i k łam liw em i in k ry m in a c - 
ja m i zn iechęcono  do n iej posłów. M amy p rze 
c ież  n ad z ie ję , że na m achinacjach  lek k o m y śl
n ych  p rz y ja c ió ł posła lw ow skiego n ie  pow in
n a  rzecz  sa m a  u tk n ąć . T ak  ja k  zo s ta ła  w pro 
w ad zo n ą  na  sz e rsz ą  podstaw ę w nioskiem  posła  
C z a r to ry sk ie g o , ta k  pow inna być na n iej u- 
trz y m a n ą  w im ię  zasady k tó rą  rep rezen tu je . 
L iczy m y  na to , ze d e leg ac i, n ie  pom ni na to , 
iż  n ie su m ie n n e  d z ie n n ik a rs tw o  n ieraz  ich 
k rzy w d z i, z a sad ę  w olności słow a i druku po
s ta w ią  w yżej, i doczek aw szy  s ię  cierpliw ie, 
pók i p. T aa ffe  n ie  o trz y m a  a u ten ty czn eg o  
ra p o r tu  o w y s tą p ie n ia c h  k o m is a rz a  rz ą  ower 
na zg rom adzen iu  wyborców , a p ro k u ra  o rji w 
obec p ism  —  z c a łą  k o n se k w e n c ją  i uaf , 8 
kiem  upo m n ą się  o w ięk szą  sp raw ied liw o  
ńcisłe p rz e s trz e g a n ie  ustaw  .

Rewizja sądów przez R aszeta odbywa się 
w ten sposób, że przywołuje urzędnika, pyta go o 
nazwisko, fauoilję, wiek, pochodzenie, czy żonaty 
lub kawaler — słowem inkw iruje go tak, jak  sę
dzia śledczy zbrodniarza przyłapanego na gorą
cym  uczynku. I  rzeczywiście, ja k  się z poniżej 
opisanego obejścia okaże, nieinaczej trak tu je  cały 
skład tu tejszy  sądu, jak  prostych oszustów.

W czoraj przybył do b iura członka sądu o- 
kręgowego, R estorfa, Polaka, i po wstępnem śledz
twie, kazał sobie pokazać ak ta . Podczas tego 
przeglądu n&trąfił na tak  zwane zabezpieczenie 
i s k a ,  czyli uchwałę dozwalającą tymczasowego 
zajęcia.

— Kto to wydał ?
—  J a ;  odpowiada sędzia Restorf.
—  W y nie macie prawa! woła R aszet — 

to nie po przepisie.
R esto rf z pełną godnością oświadczył na to, 

że postąpił podług prawa, i że -rzepisy  są mu 
dokładnie znajome.

N a to Raszet wpadł w największą pasję i 
począł się wyzwierzać po moskiewski!, a między 
innemi w yraził się, że cały sąd tutejszy trzym a 
się za ręce z bandą adwokatów, „k a to rjje  izw iest- 
nyje m aszennik i!“

Sędzia Restorf udał się natychm iast do pro
kuratora, a następnie z tym że do prezesa Izby 
sądowej Trachim ow skiego; spisano dokładny pro
tokół całego zachowania się R aszeta i obelgi -  
i ju tro  im ieniem  wszystkich członków sądu udaje 
się do M anasseina deputacja. k tóra  zażąda satys
fakcji za ubliżenie całej insty tucji sądowej.

Spodziewam się, że i adwokaci nie pozostaną 
w tyle i że znajdzie się choć jeden z nich, który 
mu da odpowieduią nauczkę, aby pam iętał, że się 
nie znajduje w Rosji, ale w Polsce, gdzie jeśli 
złodziejstwo i oszustwo prak tykują  sądownicy, to 
tylko jego rodacy.

W  Lublinie tenże sam Raszet do dym isji 
podał dwóch urzędników tam tejszego wydziału h i
potecznego za to, że decyzja s idowa została przez 
nich wciągnięta do ksiąg hipotecznych, chociaż 
jeszcze nie była przez członków sądu podpisaną. 
Zam iast więc ukarać przewodniczącego kom isji 
hipotecznej, który zaniedbał podpisać — to on 
podał do kary urzędników, którzy spełnili swój 
obowiązek.

Niedawno mianowany inspektor szkół śred
nich Złatoustowskij, rozbija się po wszystkich 
szkołach, zachodzi na lekcje, m iesza się do wy
kładów, a ponieważ jestto  człowiek ograniczony i 
od szkół w ręku nigdy nie m iał książki, przeto 
naraża się na śmieszność nie tylko wobec nauczy
cieli, którzy wprost i bez żenady prostują jego 
głupstwa, w skutek czego często podczas wykła
du wyradza się ożywiona i nie zbyt budująca dys
kusja, ale i w obec uczniów.

Przed tygodniem w byłym pałacu Bruhlow- 
skirn założył restaurację znany ' oddawna tutaj 
Zięciakiewicz. Samo nrządzenie wspaniałej sali i 
kilku gabinetów, z kom fortem  takim , jak  w ża
dnym innym podobnym zakładzie — kosztowało go 
do dwudziestu tysięcy rubli.

Na inaugarację zakłada, po przyjętym  tutaj 
zwyczaju, zaprosił przedstaw icieli władzy, prasy 
i celniejszych obywateli. Jedzono i pito przez dwa 
dni za jego pieniądze, a na trzeci dzień zamknięto 
mu lokal, bo archirej Leoncjusz zaprotestował 
przeciw istnieniu zakładu takiego w sąsiedztwie 
cerkwi. Po długiem  staraniu , pozwolono mu pozo
stawić salę, a gabinety zamknięto.

P ra w d a , i e  ustaw a z a b ra n ia  szy u k o w n i obok 
świątyń — ale szynkownia, a restauracja  na taką 
skalę — to je s t różnica. Z resztą policja, która 
wydała pozwolenie i zarząd gmachów rządowych, 
który wynajął lokal na restaurację, powinien le 
piej znać ustawę, k tóra niedawno tem u zapadła, 
i k tóra wedle pojęcia ogółu tu taj niema najm niej
szego zastosowania.

W czoraj urządzono w klubie rosyjskim  obiad 
składkowy in gratiam  im ienin któregoś z jen e ra 
łów. Po m nogich kieliszkach „aczyszczenoj,u przy 
pierwszych lam pkach wina nabrano ogromnego 
anim uszn wojennego.

Zaczęto rozprawiać o B ulgarji, o niewdzię
czności B attenberga, Bnłgarów — uzuano, że na
leży nauczyć buntowszczyków, którzy nie chcą się 
poddać pod knut carski; jedeu z wyższych ofice
rów podniósł toast ua cześć wojny.

W  m iarę mnogości kielichów i anim usz wo
jenny coraz w zrastał. P ito  na pohybel Auglii, 
k tórą Rosja mogłaby w jednej chwili zgnieść jak 
żabę; na pohybel A ustrji, ktOra już dawno zasłu
żyła, aby ją  w puch rozbito i aby święta Rosja 
wyswobodziła jęczących w niem ieckiej i węgier
skiej niewoli Słowian.

Jed en  z ofierów zaszedł tak  daleko, iż oświad
czył, że gdyby car nie wypowiedział wojny Au
strji, to arm ia sama oręż podniesie — nareszcie 
inny dopuścił się słownej zniewagi przeciw cesa
rzowi austrjackiem u, z którego to powodu ma być 
podobuo śledztwo.

H urko, który nie lubi, aby oficerowie baw ili 
się w politykę, m iał podobno zalecić surowe do
chodzenie.

nueiscowa i immrn
Lwów dnia 16 Października.

M a rsz a le k  Z y b lik ie w ic z  powróoił z Kra
kowa do Lwowa wczorajszym pociągiem wieczornym.

M ia n o w a n ie . Rada szkolna krajowa zamia
nowała Bronisławę Zawadyóską rzeczywistą nauczy
cielką kierującą w dwuklasowej szkole etatowej żeńskiej 
w Haliczu.

* N a  b u d o w ę  s z k o ły  w gminie Sromówce, pow. 
nowotarskim, udzielił cesarz z prywatnej swej szkatu
ły zapomogę w kwocie 50 zł.

* D o ra ź n e  p o m o c . Prezydjum namiestnictwa 
przesłało na ręce starosty w Jarosławiu, kwotę 120 
zł. jako doraźne wsparcie dla pogorzelców gminy 
Ryżkowa.

* K o n c e r t  n a  d o c h ó d  rodziny po śp. Janie 
Lamie, odłożony został na środę 20. b. m. ______

* R ad y  m ie js k ie j  odbędzie się
yr poniedziałek d. 18. października b. r. o godz. 6. 
wieczorem w sali ratuszowej. Na porządku dziennym, 
między innem i: Wybór pierwszego delegata jako za
stępcy pierwszego wiceprezydenta miasta. Wybór je
dnego członka do komisji administracji niestałych do
chodów m. Sprawa sprzedaży części gruntu miejskiego. 
Wniosek w sprawie budowy szkoły im. Konarskiego. 
Budowa kanału w nbcy L eona. SaI»el?y- Wniosek 
z powodu projektu zaprowadzenia krajowych opłat
konsumcyjnych.

* O d czy t. Dr. Kajetana Orleckiego radcy dworu, 
odbędzie się jutro w niedzielę o godz.
w lokalu kat. Stowarzyszenia rękodzieł- „o*

* C iąg  d a ls z y  w a ln e g o  z g r o m a d z e n ia  cf*0.n* 
ków Towarzystwa wzajemnej pomocy nauczycieli i 
nauczycielek miejskich szkół ludowych we Lwowie,
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odbędzie się jutro o godzinie 3. popołudniu w szkole 
żeńskiej im. Konarskiego.1

* N ie sz c z ę ś liw y  w y p a d e k . Wbrew wyraźnym 
przepisom, według których na pewnych punktach 
przestrzeni nie wolno służbie kolejowej prze
bywać na stopniach wagonów, kiedy pociąg jest 
w ruchu, konduktor Schramm, obsługujący dnia wczo
rajszego pociąg osobowy nr. 5, idący z Krakowa do 
Lwowa, opuścił swe stanowisko, chodził po stopniach 
wagonów i otwierał drzwi wagonu właśnie w tej 
chwili, kiedy pociąg przejeżdżał przez most na 
Wiarze.

Wskutek tej nieostrożności pochwycony przez 
konstrukcję mostu, tak nieszczęśliwie został rzucony 
na most, że poniósł śmierć natychmiastową.

Pasażerowie jadący tym pociągiem, dowiedzieli 
się o tern dopiero we Lwowie.

* M e la n c h o lik . Niewiadomego pochodzenia 
mężczyznę, wzrostu średniego, liczącego lat około 33, 
ubranego w krótki surdut bronzowy i czarny filcowy 
kapelusz, przytrzymała ubiegłej nocy policja lwow
ska, jako niemającego przytułku. Człowiek ten 
cierpi na melancholię, skutkiem czego nie chce podać 
stanowczych dat względem swej osoby. Ma się on 
nazywać Michał Stałowski, pochodzić z Warszawy i 
być czeladnikiem stolarskim ; obecnie przybył podobno

Krakowa, gdzie mieszkał u krawca Hnka przy u- 
licy Lubicz. Swą książkę roboczą pozostawił w ręku 
niejakiego Edmunda Yormunda w Czernioweach.

* W y p a d k i u l ic z n e . Wasyl Andryj, rzuciw
szy na ulicy kamieniem, ugodził przypadkowo dwu
letnią Katarzynę Różyoką, córkę bednarza, i uszkodził 
ją znacznie. —  Na placu Marjaekim najechał woźnica 
parowej piekarni z ulicy Janowskiej, Mieczysława 
Makohońskiego, ucznia cukierniczego i uszkodził go 
w głowę i plecy.

* N a p a d . W nocy na 13. b. m. napadło dwóch 
złoczyńców na gościńou Stryjskim, między Sokolni
kami a Bednarówką Michała Nogę, gospodarza jadą- 
oego z Weryni, a gdy jeden z nich przytrzymał go 
za ramiona, zabrał tymczasem z wozu drugi tłumok 
z rzeczami, poczem obydwaj uciekli w las. Zrabo
wany tłumok zawierał czarną opończę czerwonemi 
sznurkami wyszywaną, takąż płótniankę, wełnianą 
chustkę w czarne, białe i siwe pasy oraz kobiece 
wiejskie Bnknie. Poszukiwania za rabusiami są 
w toku.

* D o s z k o ły  śp iew u  w „Lutni“ przyjętą bę
dzie na bezpłatną naukę uczennica z głosem soprano
wym, o rozległej skali głosu. Zgłaszać się należy o 
godzinie wpół do drugiej popołudniu do pana sekre
tarza kasyna miejskiego, najdalej do 1. listopada b. r.

* B u d o w a  t e a t r u  w  K ra k o w ie . Rada miej
ska w Krakowie uchwaliła zaciągnięcie pożyczki na 
budowę teatru w sumie 450.000 zł.; poleciła sekcji 
ekonomicznej zbadać, czy w razie budowy teatru mo
że pozostać, czy ma być zburzonym gmach św. Du
cha, a wreszcie oświadczyła się przeciw udzieleniu 
koncesji na teatr letni Tow. strzeleckiemu.

* P ry s z n ic .  N. Reforma donosi: Na ostatniem 
posiedzeniu krakowskiej Rady miejskiej ua trybunę 
prezydenta lała się woda z sufitu. Przystąpiwszy do 
prezydenta jeden z p. radnych, został „oblany zimną 
wodą.“

— T ra m w a j w  K ra k o w ie . Sekcja ekonomi
czna krakowskiej Rady miejskiej zajmuje się sprawą 
rozszerzenia tramwajów na ulicy Zwierzyniecką, 
Karmelicką, Długą itd.

* P rz y c h w y ta n ie .  Wskutek telegramu austr. 
węg. konsulatu w Jassach, nadeszłego do krakowskiej 
dyrekcji policji, przytrzymał wczoraj rano na dworcu
Itolęi. ięlaznaj w I^rakowie, p. J .  Kostrzewski, oficjał
policyjny, Nuchema Eisena, lat 42 liczącego, pocho
dzącego z Bobrki, który mając kantor wekslowy 
w Jassach, pozaciągał tam w ostatnich czasach znaczne 
długi, a następnie chciał umknąó z pieniędzmi do 
Ameryki, dokąd już posiadał nawet przy sobie odpo
wiedni adres, paszport i inne legitymacje. Od Eisena 
odebrano zarazem około 12 tysięcy zł. w różnych pa
pierach, srebrze i złocie i odstawiono go do sądu kar
nego w Krakowie.

* S ta n  p o w ie trz a . Obserwatorjum szkoły poli
technicznej donosi:

Dzień wczorajszy był pogodny, niebo prze
ważnie zamglone, wiatr E  ; dziś nad ranem począł 
przy wietrze NE padać deszcz, którego opad mierzony
0 8. rano wynosi 0,, mm. Średnia temperatura dnia 
była 9,°, C., najwyższa 13,*« C., najniższa dziś 
nad ranem 6,°, C.

Stan barometru zredukowany na poziom morza 
był dziś o 9. rano 751 mm.

Zniżka barometryezna znajduje się na zacho
dnim Atlantyku i wynosi 725 —  730 mm., zwy
żka w Rosji i wynosi 770 —  765 mm., zniżka dru
gorzędna utworzyła się u nas.

Prognoza na dobę następną od 12. godziny 
w południe dnia 16. października. Wiatr ze 
wschodniej strony, niebo zamglone, średnia tempe
ratura dnia około 6,° C., powietrze wilgotne, mgła
1 dżdżysto.

* J u t r o  d. 17. października: św. Amona; —  św. 
Charytymy m. —  W poniedziałek d. 18. b. m : św. 
Łukasza ewang.; —  św. Ftomy ap.

—  W W ieliczce odbył się d. 12. października 
uroczysty obchód stuletniego istnienia szkoły ludowej. 
Podczas uroczystości pierwszy przemówił kierownik 
szkoły F. Groele, streszczając historję szkoły, którą 
w roku 1786 założył radca górniczy Wernier, aby 
kopalni wielickiej przysporzyć wykształconych górni
ków. W roku 1870 dodano szkole jeszcze 2 klasy 
realne, a w kilka lat później zmieniono ją na ośmio
klasową szkołę wydziałową , która do dziś dnia 
istnieje ; była to pierwsza szkoła wydziałowa w kraju. 
P. Groele dziękował gminie za opiekę, jaką nad 
szkołą rozpościera i wyraził serdeczne podziękowanie 
w imieniu biednej dziatwy szkolnej p. Brunonowi 
Miezyńskiemu, aptekarzowi, który znaczną sumę, bo 
przeszło 1000 zł. poświęcił na wsparcie dla biednych, 
a oprócz tego sumę 1000 zł. na kształcenie dziatwy 
w muzyoe.

—  C h o le ra . W B u d a p e s z c i e  zachorowało 
14. b. m. 25 osób a zmarło 16.

W S z e g e d y n i e  zachorowało 14. b. m. 
osób na cholerę a 6 na cholerynę a zmarło 1 _ 
chorowało 5 żołnierzy w koszarach i jeden więzień. 
Od czasu wybucha cholery zachorowało w Szegedynie 
284 osób a zmarło 124.

W S ze n t M ik  lo s  na drodze żelaznej Mun- 
kacs-Beskid zmarła 1 osoba na cholerę nostras a 4 
osoby zmarły wśród objawów cholerycznych.

W  T r y e ś c i e  zachorow ało 8 osob a 2 zmarły. 
Od 7. czerwca zachorowało w Tryeście 779 osób, 
z których 244 wyleczono, zmarłe 483 a 52 pozostało 
w kuracji.

Z R z y m u  donoszą d. 14. b. m., że od ośmiu 
dni umiera tam codziennie 4 do 5 osób wśród obja
wów cholerycznych, skutkiem czego utworzono na 
Santa Sabina szpital choleryczny.

—  K w a ra n ta n n y  n a  g ra n ic a c h  ro s y js k ic h .
Z dniem 5. października b. r. urządzono kwarantan- 
ny na granicach: w Michałowicach, to jest na trak
cie, wiodącym z Krakowa na Słomniki do Miechowa, 
i | r  Baranie, na drodze z Krakowa do Pińczowa.

Przykomorek Szyce (na trakcie, wiodącym z Kra
kowa do Olkusza) został na czas trwania epidemii 
zupełnie zamkniętym. Przejeżdżający z Krakowa czy 
to na Michałowice czy też na Baran podlegać będą 
kwarantannie, to jest spostrzeżeniom doktorów, któ
rzy umyślnie wydelegowani zostali na mieszkanie tak 
w Michałowicach jak i w Baranie. Do Michałowic 
wydelegowanym został dr. Paduchowiez z miasteczka 
Słomnik, odległego od Michałowic dwie inile. Do Ba
rana zaś dr. Feldsztein, zamieszkały stale w mieście 
Proszowicach. Na granicy w Michałowicach na ten 
cel wynajęto mieszkanie, złożone z ośmiu pokoi, w któ
rych lokować się będą powracający z zagranicy, sto
sownie do uznania delegowanego doktora, czy potrze
bują odbywać kwarantannę Jub nie.

Wracający z Krakowa za ośmiodniowemi karta
mi, wydawanemi w powiatach na pograniczu będą
cych, wolni są od kwarantanny i mogą najbezpiecz
niej jechać do Krakowa i powracać z Krakowa. — 
Również od kwarantanny zwolnieni będą ci powraca
jący z zagranicy, którzy na paszporcie swoim będą 
mieli poświadczone, źe wracają lub jadą z miejsca, 
w którem cholera nie grasuje. Poświadczenia takie 
wydawać powinna miejscowa władza policyjna.

Podlegać więc kwarantannie będą li tylko ci, 
których paszport przez policję poświadczonym nie bę
dzie, zkąd powracają, chociaż i tacy wtedy tylko zo
staną na granicy zostawieni, jeżeli delegowany lekarz 
uzna to za potrzebne. Kwarantanny odbywać się będą 
od 24 godzin do 5 dni.

—  Z Ołomuńca donoszą, że spłonęła 13 b. m. 
we wsi Tajniczku, ogromna fabryka słodu Graaga. 
Szkoda jest bardzo znaczną, gdyż były tam wielkie 
składy jęczmienia.

—  S a m o b ó js tw o  p ra w n ik a  w e W ie d n iu . 
Herman K , liczący 28 lat, urodzony w Tarnowie, 
był od dwóch lat ukończonym prawnikiem. Trzy eg- 
zamina państwowe zdał on z najlepszym postępem i 
przygotowywał się do rygorosum, cierpiąc największą 
nędzę. Pobierał on u adwokata bardzo małą pensję" 
Zamożni jego krewni, zamieszkali we Wiedniu nie 
chcieli o uim nic wiedzieć.

Znosił nędzę i nikomu o tern nic nie wspomi
nał. Przed kilku tygodniami zmarł jego ojciec w Tar
nowie i pozostawił małżonkę, która musiałaby żebrać, 
gdyby jej syn dopomódz nie mógł.

Przybyła ona przed 14 dniami do Wiednia, 
krewni źle ją przyjęli, a od syna dowiedziała się, że 
on sam w nędzy. Przed 3 dniami powróciła do do
mu, gdzie nikogo nie miała. Zrozpaczony syn rzu
cił się onegdaj do Dunaju, a matka opłakuje teraz 
śmierć syna.

—  S a m o b ó js tw o . Z Wiednia donoszą 15. b. m. 
Wczoraj zostały wydobyte z Dunaju zwłoki tutejsze
go notarjusza Pichlera, brata dyrektora kolei Węgier- 
sko-Galicyjskiej. Pichler, którego przed kilkunastu 
dniami pokąsał piesek pokojowy, pozostawał odtąd 
w ciągłej obawie, aby nieuledz wodo wstrętowi, i p ra 
wdopodobnie też pod takiem wrażeniem targnął się 
na własne życie.

—  W u ro c z y s to ś c ia c h  w e se ln y c h  w Dre
źnie brało udział trzech Polaków : hr. Chołoniewski, 
jako adjutant areyksięcia Ludwika W iktora; hr. 
Breza, oddawna zamieszkały w Dreźnie, i hr. Au 
gust Dzieduszycki, podkomorzy i zastępca starosty 
w Gródku. Hr. Dzieduszycki przybył na życzenie 
areyksięcia Karola Ludwika, który przyjął w jego 
domu w Gródku gościnę w czasie manewrów i pra
gnął mieć go w orszaku weselnym swego syna.

— W y p a d e k  k o le jo w y . Na kolei Południowej 
między stacjami Daruvar i Sirac, nastąpiło skutkiem 
nieuwagi zderzenie dresyny z wozem zajętym przez 
robobotnihów kolejowych. Inżynier sekcyjny Zwatora 
został zabity a kilku robotników odniosło uskodzenie.

—  I n a u g u r a c ja  r e k to r a  Z im m c rm a n n a  na 
uniwersytecie wiedeńskim, odbyła się 14. b. m. 
W półroczu zimowem ubiegłego roku było tam 5926 
słuchaczów (5043 zwyczajnych a 883 nadzwyczajnych) 
a w półroczu letniera 5358 słuchaczów (4790 zwy
czajnych a 568 nadzwyczajnych). Słuchaczów medy
cyny było 2289 a to z Austrji 1330, z Węgier 784, 
a z zagranicy 175. Na doktorów promowano 322 
•kandydatów a to 14 teologów, 111 prawników, 152 
medyków i 45 filozofów.

—  Z L ip sk a . Sąd państwowy odrzucił skargę 
kasacyjną przywódców socjalistycznych posłów Bebla, 
Yollmara i towarzyszy, domagających się rewizji za
padłego na nich wyroku sądu krajowego we Frei- 
bnrgu, mocą którego skazani zostali na sześeio- i 
9-miesięcznie więzienie.

—  K a ta s t r o f ę  w  c y rk u  m o n a c h ijs k im  o któ
rej doniosły dawniej telegramy, spowodowało kilkuna
stu niecierpliwych widzów. Gdy po przedstawienia 
wychodzono z cyrku, sprzykrzyło się jakimś młoko
som, znajdującym się na „jaskółce," zbyt długie cze
kanie. Chcąc się wydostać prędzej na dwór, zesko
czyli oni z najwyższego piętra na drugie. Zapełniony 
po brzegi amfiteatr załamał się w kilku miejscach i 
rnnął na parter razem z ludźmi. Mnóstwo osób od
niosło ciężkie obrażenie ciała. Większe nieszczęście 
powstrzymała tylko przytomność umysłu księżnej Gi- 
zelli, która zawołała do tłoczących s ię : „Uspokójcie 
się, nie ma niebezpieczeństwa!“

—  Z Berlina donoszą 12. b. m. Socjaliści 
Berud i Christensen, którzy dostarczyli posłowi Singe
rowi materjału do głośnego w reiohstagn niemieckim 
skonstatowania praktyk policji zasądzeni zostali za 
obrazę policjanta tajnego Ihringa-Mahlowa przez sąd 
ławniczy na 6 miesięcy więzienia. Rekurowali prze
ciw temu i dziś uwolnieni zostali przez sąd krajowy. 
Bronił ich świetnie Munckel. Trybunał przyszedł do 
przekonania, że wiadomości podane przez oskarżonych 
by ły  wiarygodne, że Ihring-Mahlow wobec robotników 
wygłaszał mowy podburzające, że chciał ich uczyć 
wyrobu dynamitu i że dopuścił się obrazy majestatu. 
Piękny policjant pruski!

— U ro c z y s te  p r z y ję c ie  Leona Say a do gro
na „nieśmiertelnych" akademii rancuskiej, odbyć się 
ma 16. grudnia r. b.

—  Z P a ry ż a . Figaro donosi, że wdowr P° 
cesarzu  Maksymilianie, cesarzowa Karolina czytała 
w dziennikach sprawozdanie o wystawionej ^  łych 
dniach sztuce „Juarez" i skutkiem tego okropnie 
zdenerwowaną została. Zaw ołała: tu WsZyscy, 
Maksymilian, Juarez, Bazaine, stanie się nieszczęście. 
Muszę odjechać". Sfingowano przygotowania do od
jazdu, przedtem jednak dano cesarzowej filiżankę 
herbaty, w której był środek uspakajający.

Cesarzowa usnęła; gdy się przebudziła, zapo
mniała o wszystkiem.

  M o rd e rs tw o . Kanonik Don Bianehini San
Maro został 13- m ...,w Wenecji zasztyletowany
przez eksdjakona Yianelii ego, gdy wychodził z ko
ścioła Powodem tej zbrodni miała być zemsta za 
rzekomo doznane szykany.

—  Z R z y in n  donoszą 12. b. m. Na małej sta
cji wsiadło pięciu łobuzów do wagonu 3. kl. pociągu 
Rzym-Fraseati. Zaczepili oni pewną kobietę, znajdu
jącą się pomiędzy pasażerami, która dała im nale
żytą odprawę, a inni pasażerowi ujęli się za zniewa
żoną kobietą. W odpowiedzi na to awanturnicy wy
jęli noże i napadli na pasażerów. Rozpoczęła się o- 
kropna walka, wśród której dwóch pasażerów odnio
sło ciężkie rany, awanturnicy wyrzucili ich nastę
pnie przez okno wagonu, czterech innych pasażerów 
odniosło także oiężkie rany. Kobieta znieważona

zemdlała w wagonie. Gdy pociąg stanął na naj
bliższej stacji, ujęto z wielkim trudem awanturników- 
Na szynach znaleziono ofiary ich brutalności w umie
rającym stanie.

—  Z B olonii donoszą 13. b. m. W więzieniu 
Castelfranco rewoltowali wszyscy więźniowie a jest 
ich 700. Porozbijali narzędzia, napadli na strażników 
i usiłowali wyłamać bramy. Z wielką trudnością przy
wrócono spokój. Więźniowie żądają lepszego wiktu i 
grożą, że nanowo rewoltować będą.

— I n te r e s u ją c y  p ro c e s  odbędzie się w tych 
dniach przed trybunałem sądowym w Jassach. Archi- 
mandryta Benjamin Popescu staje jako obwiniony o 
złamanie wiary małżeńskiej. Oskarżycielem jest jakiś 
V. Botez, który, jak mówią, chciał powyższą skargą 
wymusić pieniądze od dostojnika kościelnego.

— P ro c e s  T a n  d e r  S m issc n a . Z Mons do
noszą 14. b. m. Prokurator Maldeghem popierając 
dziś oskarżenie powiedział, że podsądny jest najpo- 
dlejszym zbrodniarzem i tchórzem. Przez zmianę sy
stemu w obronie popełnił on drugie morderstwo mo
ralne, obrzucając błotem zamordowaną przez niego 
małżonkę, matkę jego dziecięcia. Garnizon w Mons 
jest skonsygnowany, ponieważ jutro na wypadek u- 
wolnienia Van der Smissena, obawiają się rozruchów 
pomiędzy robotnikami, którzy rozjątrzeni są od czasu 
surowych wyroków zasądzających socjalistycznych wi
chrzycieli.

—  K rw a w a  sc e n a  w  s z u le rn i .  Z Nizzy do
noszą: Dnia 12. b. m. zdarzył się w Monte Oarlo 
okropny wypadek. Przy rulecie siedziało 7 graczów, 
pomiędzy tymi pewien hrabia rosyjski, któremu współ
grający zrobili zarzut, że dopuścił się nieprawidłowości. 
Hrabia rosyjski w odpowiedzi na to uderzył jednego 
z przeciwników pięścią w twarz. Inni wdali się w to, 
powstała okropna walka na noże, przyczem dano 
także kilka strzałów rewolwerowych. Na miejscu zo
stało 2 zabitych i 2 rannych.

—  W iosk i T a n n c r ,  Succi, uprawiający sport 
głodzenia się, postanowił powtórzyć swój eksperyment 
w Paryżu. Będzie on tam pościł przez dni 30 pod
strażą paryskiego faknltetu lekarskiego.

— K u ra c ja  u  P a s te u r a  niezawsze bywa sku
teczną. Dzienniki donoszą, iż Mateusz Videau, wy
puszczony z zakładu jako wyleczony d. 5. marca b. 
r., zmarł na wściekliznę temi dniami w Paryżu, w 7
miesięcy po ukąszeniu.

—  Z e c e rz y  W L ip s k u  stanowią armię, złożoną 
z 4000 ludzi. Składają oni we wszystkich językach 
piśmiennych i rekrutują się z różnych narodowości. 
W mozajee pomienionej samych Polaków jest prze
szło 60.

— L a F r a n c e  ju iy c ,  głośna książka Drumon- 
t ’a, miała być, jak donosiły pewne dzienniki, zbio
rową pracą, w której oprócz głównego autora, przy
jęli udział Alfons Daudet, Goncourt, Zola, deputowany 
Raul Duval i hr. de Mun. Adwokat kijowski Ku- 
piernik zadał sobie trud sprawdzenia tego i powysy- 
ła ł do wzmiankowanych pisarzy francuzkich listy, 
z zapytaniem, czy istotnie byli oni współpracownikami 
p. Drumonfa. Odpowiedź Zoili brzmi jak następuje: 
„Pogłoska ta jest poprostu głupią. Wszystkie moje 
dzieła zaprzeczają temu mniemanemu współpracowni- 
ctwu w książce, której potępiam i formę i filozofię i 
środki i cel. Em il Zola“.

— O s ła w io n y  z d ra jc a  Cankow był kiedyś, o 
czem dziś mało kto pamięta, katolikiem. Wychowany 
u 00. Łazarzystów w Carogrodzie, przyjął unię i 
jeździł do Rzymu razem ze Sokolskim, konsekro
wanym na biskupa osobiście przez Piusa IX., oraz 
z ka. E ugeu . Corć, jenera łem  Łazarzystów . Gdy unia 
korzyści nie dawała, wrócił do szyzmy.

—  O ry g in a ln a  p o d ró ż , jak zapewniają dzien
niki rosyjskie, odbył list wysłany z Petersburga po
cztą miejską. Urzędnik pocztowy, zobaczywszy na 
adresie dwa razy podkreślony wyraz „Hier", wysłał 
list na... wyspy Hieryjskie (Hyeres w pobliżu Tulonu). 
Po pewnym czasie list wrócił z dopiskiem: „hier" 
signifie „iei" —  c’est k dire a Pćtersbourg.

—  W C hicago  powieszeni zostaną 3. grudnia 
b. r. anarchiści: Parsons, Spiess, Fieldr-n, Lingg, 
Engel, Schwab i Fischer. Anarchista Neebe, ska
zany został na 15 lat robót przymusowych.

—  K ró l  g r e c k i  obdarzył pana Allatini, izraeli
tę z Saloniki, orderem Zbawiciela za opiekę, udzielo
ną jeńcom greckim, pojmanym przez Turków.

— S z c /e g ó ln c g o  ro d z a ju  a l b u m weszło obe
cnie w modę w Berlinie, a mianowicie pamiątkowe 
album sukien, składające się z próbek materjałów 
z jakich posiadaczka albumu w ciągu życia swego 
nosiła ubranie. Widzimy ztąd jak sentymentalne 
wiecznie, nawet mimo siwych włosśw, Kunegundy, 
Adelajdy, Gerlindy i t. p. siedzą wzdychając nad 
albumem podobnym, pełno dla nich wspomnień zawie
rającym. Próbka perkalowa przypomina błogie czasy 
szkolne; w sukni grenadinowej uczyła się tańczyć — 
jakie rozkoszne chwile ! W tej szkockiej w kraty, 
ujrzała po raz pierwszy jryo. Biały atłas, pożółkły 
od starości, najrozkoszniejsze budzi wspomnienia — 
to suknia ślubna. I  tak dalej i dalej marzyć może 
nad kartkami pełnemi najróżniejszych prozaicznych 
próbek, każda poetyczna Niemiec, córa. Można także 
z podobnych albumów ułożyć encyklopedję dla przy
jaciółek, albo układać je według zmiau mody, słowem 
albumy fotograficzne staną się w Niemczech niewą
tpliwie wkrótce zbyteczne. O rysy twarzy mniejsza, 
byle się tylko miało na wieozną pamiątkę próbki su
kien, w jakich chodziła droga sercu osoba!

—  Ostrożnie z przysięgam i! W Gracu 
młody dyrektor medycyny za niedotrzymanie obietnicy 
małżeństwa, na skntek skargi rodziny oszukanej na
rzeczonej, skazany został przez sąd okręgowy na 14 
dni surowego aresztu.

  W Karlsbadzie było w tym roku 28.571
kuracjuszów  t. j. o 1046 osób więcej aniżeli w roku 
zeszłym.

—  K o n fisk a ta  s a s k ic h  lo só w  lo t e r j i  p a ń 
stw ow ej. Z Rumburgu donoszą 11. b. m.: Wczoraj 
strażnicy celni w Ober-Hennersdorf zatrzymali jakie
goś mężczyznę, który miał przy sobie 1500 sztuk za
bronionych w Austrji losów saskich loterji państwo
wej. Skonfiskowane te losy przeznaczone były dla 
Pragi.

Los saski kosztuje 200 marek, skonfiskowane 
więc losy reprezentują wartość 300.000 marek a k a 
ra fiskalna wynosi 4 i pół miliona marek czyli bli
sko 3 miliony zł. w. a. Charakterystycznem jest to, 
że rząd anstrjacki pozwala na ogłaszanie w pismach 
publicznych zakazanych w Austrji losów. Publiczność 
sądzi, że jeżeli rząd pozwala na ogłoszenia —  to lo
sy nie są zabronione. Pomimo to rząd konfiskuje te 
losy i nakłada bardzo wysokie kary na posiadaczy 
losów. To jest fiskalizm austrjacki.

—  D la  m y ś liw y c h . Baron Witzleben wynalazł 
przyrząd nader ważny dla myśliwych, za pomocą 
którego i w ciemności celnie strzelać można. Jestto 
przyrząd, który w razie w ciemności zakłada się na 
koniec lufy; przed użyciem musi być przez kilka go
dzin wystawionym na działanie światła słonecznego. 
W gazecie myśliwskiej S t. Hubertus poleca ten wy
nalazek wielu znanym myśliwym.

—  P sy  śn ią . W Berlinie przy ulicy św. Szy
mona mieszka handlarz ogrodowizny, mający psa naj
spokojniejszego w świeeie, z którym zna się cała
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okolica, który nikomu nigdy nic złego nie zrobił. 
Ulubieńcem jego był 12-letni syn handlarza, z którym 
Pies sypiał w jednym pokoju, otrzymując od niego 
^smaczniejsze Laski Naraz w nocy ze środy na 
k a r te k  około godziny 3. nies rzucił się na malca i 
Podrapał go w najokropniejszy sposób, za chwilę zaś 
zał mu ręce i nogi. Widocznie psu musiało się 

*oś śnić - i to było powodem napaści na najlep- 
go przyjaciela. Rany są zi aczre.
— L e c z e n ie  c h o le ry  d ro g ą  c h i ru rg ic z n ą .

1 pogramcza donosi nam korespondent, który nieda
wno zwrócił uwagę na dziwny pospiech władz ro- 
•Jjskich w zakładaniu pogranicznych szpitali chole- 
tyczuych, że do niektórych szpitali tego rodzaju spro- 
radiane są akże —  instrumentu chirurgiczne! Miał

aby rząd l osyjski posiadać sekret nieprakfyk twanego 
dotąd leczenii. cholery drogą chirurgiczną? — Rzecz 
k w każdym razie ciekawa albo dla lekarzy, albo 
*Ua —  kół wojskowych.

—  u t o n ą ł  W N ilu  przez nieostrożność profesor 
niemieckiego gimnazjum w Ołomuńcu Rudolf Ki
2 początkiem sierpnia wyjechał na Wschód, zwiedził 
małą Azię i wracał właśnie przez Egipt do domu, 
gdy go śmierć niespodzianie zaskoczyła.

— Ustawa fortepianowa. Ostatnia propozy
cja sławnego krytyka muzycznego Ernesta Reyer, 
*  celu ujęcia w karby używania fortepianu.

A r t .  1. Wszyscy pianiści, jak dobosze i 
trębacze, będą adhywać swoje ów cienia w fosach 
hrtyfkkaeyj.

A r t .  %. Gdyby pianiśi żenowali doboszów 
lub t'fibaczy, muszą i ztamtąd ustąpić.

T e a t r #

.P ię k n a  żonka11, czteroaktowa kom edja M. 
Bałuckiego, pojawiła się wczoraj po raz pierwszy 
ta  scenie. Sam ty tu łzu rad za  treść  komedji. P iękna 
łona! Któż nie zna te j k lęsk i?  któż nie zna 
tej p eknej, za pięknej żony, k tórą  mąż hoduje 
dla gości a nie dla siebie? W takiem  położeniu 
najtń je  się Ludwik (p Kasprow icz), doktor m e

dycyny.! nie m ający prak tyki, ale sato piękną żonę 
i w* dodatku je j rodziców, zakochanych w córce: 
p. F ilip* Chsaliszow skiego (p. F renkiel) i P e la 
gię Cłfwaliszewską (pani Aszpergerowa). Ju lja , 
(pani Stachowicz) je ś t istotnie piękną doktorową. 
Głowę je j bałam ucą kręcące się koło niej gogą.Jca, 
'irabiom e Gapiszewscy (pp. W alewski i W ysocki), 
jakaś księżna za Bceną, łow iąca ją  na przedsta
wienia am atorskie, a wreszcie jEkscelencja (p. 
Zboiński) stary  filut, któryby rad był mały sto

nek z piękną doktorową zawiązać. Rozbawiona, 
fozr wana, przez rodziców ubóstwiana Ju lja , rznea 
się w zabawy, pozwala się zastępować w gospo
darstwie i przy dziecku młodej Andzi (pna P y- 
iznik), siostrze iftęża, i ani myśli o tem , jaki< są 
jej obowiązki jako żony i gospodyni domn. Nie 
jest om złą i zepsutą, lecz poprostu główką lekką, 
i  może się tem łatw iej rzucać w wir zabaw, 
te jej w tem  nie stawia przeszkód dość m azga- 
jowat; nałżonek, który  ją  kocha i nawet się je 
lc z e  n« je j stroje i meble rujnuje.

W  t: i to pasztet domowy wpada nagle ru 
baszny szlachcic z pod Sambora. K alasanty Bem- 
baliński (p. W ojdałowicz) i kręci bardzo nosem, bo 
ihu się rzecz uie podoba. Tym czasem  Ekscelen
cja robi awanse. Na cześć jego urządzają- Chwa
li szewscy w domu Ludwika wieczór muzykalny. 
Ekscelencja zachwyca się głosem Ju lji, a że nie-

Wtjrże śpiewał, ofiaruje się je j na nanczy- 
cielą. Jzystte to "iedzie do sytuacji drażli
wej. G ly naretfiel*. j« l ja  znieść m m i obelgę n- 
mizgów nietylko od głupich hrabiów Gapiszew- 
*kich, lecz także od zapominającego się na swem 

auowisku Ekscelencji — gdy poznaje, ie  była 
ęrze, -wiat wielki rozrywaną, aby byc jego ba
wi ełki< m a  może i czemś gorszem - zrywa o- 
burzont i godzi się na to, ażeby ociec na pro
wincje i  mężom, który przyjm nje posadę lekarza 
powiut iwego, chcąc się z kłopotów pieniężnych i 
ad gości .oninych wydobyć. tym  akcie zerwa
nia sekunduje Ju lji  z rnb&sznością i weredycznością 
Wnjaszek Rem baliński.

Obok te j głó m ej i :cji toczj się druga, po
boczna, wcale m iła. Zblazowany hrabia, choć w 
gruncie rzeczy dobry chłopak, K am il (p. Żelazow
ski) odnajduje w Audzi przyjaciółkę la t dziecin
nych. Pod wpływem jej loczciwej, serdecznej, go
spodarskiej natnry  p rz e s ta je  być cynicznym, prze
obraża się, szuka w pracy celn tycia, no i — 
żeni sie z Andzią.

To je s t treść sztuki, prosta może zbyt 
prosta i powszednia — a tak  samo toczy się ak
cja, dość płytko, od samego poezątkn zbyt przej
rzyście, bez żadnych głębszych zawikłań, bez po
ruszania jakichkolw iek głębszych motywów, bez 
Wj dobywania jakicnś ciekawych stron charakteru 
W działających postaciach. lJodobnie jak  treść, ti 
i dj&log obraca się w sferze dość powszeduich 
zagalnieó —  a na punkcie oceniania próżunją- 
cych hrabiów, owej charakterystycznej species 
yeneris hunani wpada nawet w zakres ckliwych 
Itonuinalów. Braki te ra tu je  wyborna znajomość 
Stosunków scenicznych, prowadzenie sztuki żywe, 
swoboi ie, związek organiczny scen między sobą.

Trochę to za mało, zwłaszcza, że istotnego 
dowcipu w djal >gu je s t za skąpo, ażeby .P ięk n a  
żonka“ mogła rościć prawo do pochwał. Zbyt po
wszedni tem at i zbyt opatrzone typy — jak  np. 

Artyści, zbierający się na wieczorek muzyczny — 
“iszystko to jużeśm y wiele razy widzieli. Sztuka 
jest juz  scenicznym anachronizmem, czemś, co 

'halO i tą i tendencją przypomina utwory z 
i przed dwudziestu laty ... Nareszcie i ton komedji 
hieró >v i J  3M £ha ją  z wyżyny utworów poważniej
szych. W  takich ecenach jak  np. K am ila z nie- 
tnowlątkieua lu0 “ «uikali(igkiego z Gapiszewskim. 
“pada ona do rzędn plaekiej farsy.

Że mimo to przedstaw ienie się powiodło, ma 
utoi do zawdzięczenia wybornej obsadzie i bar

dzo dobrej grze artystów . Takiego PUipa, jakim  
był p. F teiik iel, nie znajdzie chyba n a ładnej ze 

i .cen polskich, & przecież i ten  artysta, tak  cen- 
ny właśnie *0 wzglf^ln na swą szlachetną, : pr&- 

iwdziwie artystyczną miarę, czuł potrzebę lekkie
go szarżowania swej roli, żeDy podnieść : ko
mizm. Skończenie dobrym był p. Wojdałowicz 
ako B e®baliński, a pani Stachowiczowa grała 
Wą rolQ z takim  kobiecym wdziękiem i z t ik ą  

j salonową dystynkcją, że wytworzyła z doktoro
wej —■ 0 “ e to było możliwem —  jeduę z naj
lepszych | wych post&ci.

p . Żelazowski, sym patyczny i Btaranny jak 
„aweze, ni0 wie \ mógł zrobić z roli ia.am.la. 
jdzie cynizm la mało jest kaustycznym , bladym, 
Uie wyraźny e_ Przejście do zasad uczciwej
pracy zanadto prędkie i skąpo umotywowane. 
Pani A 9zpw gerowh w n jewje |^ jej roli Pelagfi 

, grała wzorowo — Ekscelencja zaś — mimo tego, 
>.e powierzony rękom tak  zdolnym jak  p. Zbo- 
ński -  -  był Ekscelenc; ;  ̂ szablonowym so wie w  

iw* Buuie steht. W szys rie inne siły artystyczne 
Przyczyniały się harm onijnie do tego, aby przed- 
ttawienfo uryyaić starannem . N ajm niej zadowaJ-

niającym  był p. Kasprowicz jako doktor ; bladość 
roli została bladą grą zdublowana. (S t.)

Dziś po raz drugi „Piękna ż o n k a j u t r o  w 
niedzielę po południu „Kośc.insr-ko pod R acław i
cam i" w ieczór: .N oc w W enecji" (gościnny wy
stęp pani Z im ajer).

Teatr, literatura i muzyka.
—  „ J u ż  i d z i e  j e n e r a ł  K a u l b a r s . 11 Pod 

tym tytułem napisał 3-aktową farsę pewien korespon
dent wiedeńs’ i dziennika rosyjskiego. Farsę tę wy
stawi ą wkrótce w „Josefstadter Theater.11

—  P  W ł a d y s ł a w  M a d u r o w i c z ,  słynny 
nasz kompozytor tańców, wydał właśnie „Kadryle 
ukraińskie11, odznaczające się, jak wszystkie jego pra
ce, szczególnym wdziękiem i życiem.

—  Z B e r l i n a  donoszą nam, że hr. B o l k o  
H o c h b e r g ,  w miejsce zmarłego Hiijsena, za
mianowany został intendantem pruskich teatrów dwor
skich. Hr. Hochberg jest młodszym bratem panują
cego księcia Henryka Pszczyńskiego. Jest on wła
ścicielem fldeikomisu i minoratu na Szlązku, człon
kiem pruskiej Izby panów i rotmistrzem na pensj 
Liczy lat 44. Hrabia Hochberg jest wielkim mił‘ - 
śnikiem i znawcą muzyki i utrzymuje własną kapelę. 
Sam jest kompozytorem i pod pseudonimem J. H. 
Franz i B. Pelham, ogłosił kilka utworów muzycz
nych i oper.

—  P o d ł u g  s t a t u t u  węgierskiej opery kró
lewskiej w Budapeszcie wolno tam było śpiewać tylko 
po węgiersku i włosku. Obecnie zrobiono wyjątek 
dia polskiej śpiewaczki pani Arklowej, której inten- 
dant hr. Kegleyich, na życzenie prasy węgierskiej, po
zwolił śpiewać w języku polskim. Pani Arklowa 
korzystając z tego przywileju śpiewała wczoraj z wiel- 
kiem powodzeniem „Normę11 w języku polskim.

Pesłer Lloyd donosząc o tem pisze, że pani 
Arklowa śpiewać jędzie tylko iszczę „Selikę11 w ję
zyku włoskim, wszystkie zaś inne paruje podczas wy
stąpień gościnnych do końca u m. po polsku.

Pani Ar „owa od przyszłego sezonu zaangażo
waną ma zostać stale do Budapesztu. Ofiarują jej 
jnż rocznie 15.000 zł. i 2 mieniące urlopu, pani Ar
klowa żąda 18.000 zł.

Dział ekonomiczny.
L w ó w  d. 16. października.

(dr.)  Usiłowania targów pieniężnych, dążące 
do wyem m cypowania się z pod wpływów natury 
politycznej, do zrzucenia z siebie roli „barom etru 
politycznego", nie odniosły pożądanego skntkn. 
Inscenof na przed 14 dniami na giełdach euro
pejskich haussa, i to bez względu na niepewną 
sytuację polityczną, trw ała  wprawdzie nieprzerw a
nie przez tydzień cały na wszystkich targach pie
niężnych. W iedeńskie sfery spekulacyjne, które 
do niedawna zajmowały się jedynie rentam i pań- 
stwowemi i papieram i lokac^jnem i ze stałem  opro
centowaniem, idąc za im pulsem  danym im z za
granicy. zaczęły szybko pozbywać się tego cięża
ru, & natom iast zwróciły uwagę swoją wyłącznie 
na papiery ze zmiennem oprocentowaniem, czyli 
tak zwane papiery dywidendowe. Zwrot ten  spo
wodował w pierwszych ośmi-i dniach bieżącego 
m iesiąca znaczne podrożenie een papierów banko
wych i kolejowych. vVprawdzie sytuacja polity
czna nie sprzyjała takiem n nagiem u zwrotowi — 
giełdy jednak na to nie zważały,a do wypadków 
w B ułgarji żadnego nie przywiązywały znaczenia. 
W poprzedniem  naszem prawozdanin om awialiśm y 
obszernie te  zajścia na targach pieniężnych, w y
kazując zarazem , że są one n ienaturalue i nieod- 
powiadające ogólnej sytuacji politycznej, która na
kazywała wielką przezorność i wstrzem i źliwość.

Z początkiem ubiegłego tygodnia giełdy eu 
ropejskie zabierały się do dalszej pracy w raz 
obranym kiem ukn, a zdawało się im, że mogą to 
tem  suadniej zrobić, ponieważ w pierwszych dniach 
tygodnia miały się odbyć subskrypcje na poży
czki: Buenos Ayros i doliny Elby. Liczono po
wszechnie na to, że Berlin, który w pierw s.ym  
rzędzie interesow ał się dobrem powodzeniem tych 
pożyczek, wszelkich użyje środków, aby utrzymać 
pomyślne usposobienie św iata finansowego i >fer 
giełdowych. Nadzieje te jednak i oczel „wania i e 
ziściły się, a giełda berlińska wlaśuie była pierw
szą, która poddała się znowu wpły om polity
cznym. W ypadki zaszłe w B ułgarji podczas wy- 

Jo wielkiego sob.anja, zachowanie sie przy 
tej sposobności konsulów i ajen t * polit iznych

nisterstw a Ja ™*0 p l f c h
Journal de St. Petersbourg, a nakgniec wieś o 
niepomyślnym stan e zdręwia oesa: za W ii eh, a 
w stuym ały  dalszy pochód na drodze zwyżko- i 
i zmusiły do większej baczności na grożące je 
szcze ciągle niebezoieczeństwo zbrojnych zawi 
z a w i k ł a ń . 0  Do tego zwrotu zaakomodowała sfe

rżenia tego, co mozolnie w izeciągu 8 
dowala. Słabe usposobienie utrzym ało się do Kon- 
■sa tygodnia i nie zmieniło się nawet pod w py  
wem bardzo pomyślnego rezultatu wspomnianyc 
powyżej dwócr suoskrypcyj, z których po 
„B u jiio s  Ayros“ pokryto siedm krotnie, -a l  żó bar 
dzo znaczna będzie m usiała nastąpić rednkcja.

Reakcja ta  najbardziej odbiła się ns f ,,r '  
sach ren t państwowych tak  papierowej, 3^® 
walutę złotą opiewającej, tak  austrjackiej j - 1 
węgierskiej. Renta wspólna spadła w ciągu tyg°^ 
dnia z 84 na 82.75, ren ta  złota anstajacka z H*5 
na 114.25, renta złota węgierska z 105.50 na 
103.25, 5-prc . ren ta  papierowa anstrjacka z 101 
na 100, takaż ren ta  w ęgierska z 93 na 92.

Papiery  bankowe ucierpiały również z powo
du wgk&z&uej powyżej zmiauy usposobienia, która 
wyraźne zostawiła ślady na kursie tak  zakładów 
kredytowych anstrjackiego i węgierskiego jak 
również innych zakładów finansowych i banków 
drugorzędnych. W yjątek stanowią akcje Union- 
bankn, które nietylko że nic na kursie nie u tra 
ciły, ale nawet dalszą i to dośi snaczną wykazują 
zwyżkę. W yjątkowe traktow anie zawdzięczają te 
akcje dwom głównie okolicznościom a mianowicie: 
pomyślnemu rezultatow i odbytej w tym  tygodniu 
subskrypcji na losy wegierskie „Bazylika", w erni- 
Bji których Unionbank ze znacznym partycypuje 
procentem, i kooptacji do ,-aay zawiadowczej i do 
wydziału dyrekcyjnego nowego członka, znanego 
w świecie finansowym ze znakomitych zdolności i 
niczem nieskalanej przeszłości. F ak t źe finansista 
ten , który do r. 1871 był członkiem  banku auglo- 
austrjackiego, i który już w r. 1872 uBunął się 
od udziału w interesach finansowych ówczesnej

epoki rozkwitu, zdecydował się wystąpić znow nua 
arenę finansową i to w łonie zarządu Unionb nkn, 
usposobił korzystnie sfery giełdowe dla akcyj te 
go bankn i z jednej strony spowodował k o n t r -  
m i n ę do porzucenia dotychczasowego odpornego 
stanowiska, z drugiej strony pobudził spekulację 
do tranzakcyj na zwyżkę, co razem  przyczyniło 
się do tego, że akcje tego banku podniosły fię 
w ciągu tygodnia  ̂ 200 na 212. A kcje bankn 
dla trajów, (Laenderbankn) i niż^zo-austrjackiego 
towarzystwa eskontowego, dzięki zawartem u przez te 
instytucje z towarzystwem  kredj-towem ziem skiem  
iuteresoi konwersji 5 prc. listów zastawnych, 
cieszyły się również dość pomyślnem usposobie
niem. P ierw sie u trzym ały  się na zeszło tygodnio
wej wysokości drugie w ostatecznym  rezultacie 
wykazują zwyżkę 5 zł. na akcji nominalnej war
tości 500 I ł .

Akc_e k lejo\ i papiery transportowe pod
legały również ogólnemu prądowi zniżKowemu. 
S traty  jednak na tyci papierach nie są zbyt zna
czne. J id n e  tylko akcje kolei państwowej bvły 
przedmiotem licznych i znacznych transakcyj po 
wyższych kursach. Po raz pierwszy bowiem w tym 
roku ykaz z ostatniego tygodnia obejmuje ogólny 
dochód o 10.000 złr. większy, aniżeli dochód tego 
sainegr itygodnia roku zesi, .ego. Spodziewany przy
jazd do W iednia rona Hirscha, łączą również 
ze spri wami te j kolei, a w szczególności ze spr. - 
wą ostatecznego uregu iwania t iłącBoiiia tej kolei 
z kolejam i orjęntftlnemi, co również przyczyniło, 
się do u trzym ania dobrego usposobienia dla ty«h 
akcyj.

Przyczynę ciągłego spadania ceny złota i 
kursn w»tut,y w najrozm aitszych chciano widzieć 
okolicznościach. Zakupywanie znacznych ilości pa
pierów anstrjackich lub Węgierskich na giełdzie 
wiedeńskiej przez targi " 'g ran iczne, miało w 
pierwszym rzędzie przyczynić się do tego ^obec 
krytycznej sytuacji po, tycznej dziwnego zjaw iska. 
Chciano również upatrzeć tę p rzy czy n  w polep
szeniu ceny srebra i w podrożeniu na giełdach 

eny pieniędzy, co znagla spekulantów d'- z likw i
dowania zobowiązań na zwyżkę dawniej zaw ar
tych. Nie ulega kwestji, że fak ta  te nie zostały 
bez wpływu na cenę złota i na kurs waluty. W a
żna jednak  przyczynę stanowi także polepszenie 
stosmików handln austro-w egierskiego z zagranicą. 
Podług moźliv/ie dokładnych dat wywieziono z 
A ustro-W ęgier za granicę w pierwszem półroczu 
rb. za 24 milionów więcej rozm aitych towaró , 
aniżeli w tym  sam ym  czasie roku ubiegłego "rzy - 
wóz zaś towarów z zagranicy był o 12 milionów 
m niejszy, aniżeli w roku ubiegłym . Zm iana więc 
na lepsze w naszych stosunkach handlowych wy
nosi ogółem 36 milionów. Nie ule .'a wątpliwości, 
że ta  okoliczność wpłynęła przeważnie na obniże
nie cen złota i kursu waluty zagranicznej.

Dzisiaj notują: Akcje zakładu kredytowego 
austrjackiego 278, węgierskiego 288, Anglobauk 
1 0 9 , ' Unionbank 211, Bankverein 102, bank dla 
krajów (Laenderbank) 217.75, bank au stro -n ę- 
giersKi 867, kolej K arola Ludwika 195, czernio- 
wiecka 224.25, państwowa 24? 30, północna 2320, 
południowa 106.50, w ęgier. północno-wschodnia 
172.50, ran ta  wspólna 82.80, ren ta  złota au-try- 
jacka 114.20, r e i ta  zło ta  węgierska 102.75,

Na targu lwowskim ruch l mdlowy w ubieg
łym tygodniu bardziej był ożywiony. Nie jedno
stajne jednak dla pap:erów lokalnych panowało 
usposobienie. Podczas gdy i aworyzowane dotych
czas 5 proc. listy  towarzystwa kredytowegę i 
6 proc. lis ty  hipoteczne z powodu po części już 
u życie wprowadzonej po częśc zaś przygotowu
jącej się konwersji dalszej doznały zniżk., — 
wymógł się znacznie popyt na listy Dani u krajo
wego, które w znacznych partjach chętnych zna
lazły odbiorców po 86.65 do 86.75. Po tych ce
nach sprzedał bank krajowy w ostatnich 1 iia h 
przeszło za 800,000 swoich listów.

D zisiaj n o tu ją : 5 proc. listy  zastawne
100 50. 4 proc. listy  stare 96.40. nowe 94. 4 i ->ół 
proc. lis ty  h a ik u  krajowego 96.75, listy  komn- 
ualne 100.40. 6 proc : lt3ty hipoteczne 101.50,
5 proc. listy hi >teczn«, nieprem . 100.25, prem io
wana 192.90, 4 i  pftł p ioc. pożyczka krajowa 96, 
ruble 1.18 i pół.

Srte. y >1 i tk ie m  pożarów i gradów 
W A n s tr j i .  Wedle sprawozdania umieszczone,'"' 
w ostatnim zeszycie wydawnictwa Stat. Mo * *- 
$chr U, zaszło w ciągu roku 1884 w całej Anstrji 
6178 wypadków pożarów, a więc o 375 więcej niż 
roku poprzedniego. Szkod( przeciętna, spowodowana ka
żdym pożarem wynosiła 2672 (w roku poprzednim 
3i o5 zQ  Gmin dotkniętych pożarem było 4438 
(w 1883 r. 4327), domów spalonych znpełnie lub 
usz? daouych 14.565 (o 1877 więcej niż i oku pop-ze- 
dniego). Zabezpieczonych domów było tylko 8681, a 
więc zaledwie 59 6 procent Szkody w nieruchomo
ściach obliczono na 12'57 mil. zł. w ruchomościach 
na 3.94 milionów, czyli ogółem 16 51 mil. Towarzy
stwa asekuracyjne wynosiły ogołem 8'49 milionów, 
czyli 51'45 procent ogóljjch szkód. W statystyce po
żarów Galicja niestety zajmuje najwyższe miejsce, ogień 
b o y .. Dądź zniszczył zupełi ie. bądź uszkodził 6096 
bud mfców, teuy w po-^wnaniu z całą Aostrją pra- 

“  I lbv -Pioezmyc7 b j.o  za-
, - |, ’ £ !  fC  Szkody w sabudowa- l

mac ob liczu^  La ^ 7 8 . 8  _  -i w ruohomościacL i  
krestencji ąą  88i 126 zł., .czyli ou 4łez 3,808 44T zł 
Towarzystwa as vu ra  ie wyp ciły 1,041.25s rf 
czyli 33'5 procent ogólnej szkód}

Najst„ iszniejszy pożar w r. 1884 dotkną! nii 
20. sierpnia Rawe rushą, gdzie spaliło sie 3ó8 do
mów krytych gontnńi J. 6 tóonU i z— zf* lżonych 
było ża-dwie 35 domóv W riiohomościach poniosło 
szkodę około 1500 part}„, z których żadna nie była 
zabezpieczoną. Szkoda w rnonomościach wynosiła 
przeci^ciowo 150 tysięcy zł., \ domach 350.000 zł.

W całej Austrji było nawiedzonyoh w r. 1884 
gradem 481.812 hektarów, z tego przypada na sa
mą Galicję 135 871 hektarów. Liczba poszkMowanych 
partyj we wszys* ich krajach koronnych wynosiła
165.626, w Gaiicji 51.067. Zabezpieczonych w całej 
Austrji było 6098 stroi, w Galicji zahdwh 836. —  
Ozkody w całej Austr,. wynosiły 15,271 449 zł., 
w Galioji 1,940.828 zł. Towarzystwa asekuracyjne 
wypłaciły M ułem  odszkodowania w całej Austrji 
1,720.536 zi , w Galicji 438.657 zł.

Ostatnie notowania produktów„ 
z d. 16. października 1886.

L w ów . pszenica 7.75 do 8.15, żyto 5.75 do 6.15,
ieozmień 5.5( do 6 70, owies 4 0 do 5 20, grocii 6 _  dl)

pyka 4.80 do b.25, rzepak 9 . -  do 9 15, h i-n k ; 
895 do 9-10, koniczyna c sers 47.— do 52 .—, koniczyna 
biała 4 5 . -  do 6u kon iczyn*---ed -.ka  dc . _

T arnopol ps^er a ł  ł?  żyto 5.50 do
jęczmień 5 — dc i-2-j, o^pies 4 75 do —. - „roch

550’ do 8.7!, wyka 4.60 do 5 —, rzepak 8.60 do 8.90.
inia ka 8.75 do 9 . - .  koniczyn jzei w łj, .  do 50i_  
koniczyna bia^a 45.— » to n iczyu& szwedzka —

d° P od w o ło czy sk a : pnzenica 7.! do 8.—, żyto 5.40
do 5.75, jęczm 5-— do 4.50 do -  , groch
_ d o  , pyk 5- r  d.° ’-10. rzepak i.75 Jo 

lniani i —. do — •—. joniczyna czerwona 45 — „o 50 
koniczyna biała 45. do 55. , koniczyna szwedzka —.—

d° Ja ro s  »w  pszenica 8 -  do a.48, żyt, .6. -  d 
6.40, jęczmień -i-to do 7.—, owies 4.75- d 5.—, groch

8.— do 9.50, wyka 4.99 do 5.—, rzepak 9.— do 9.15, 
lnianka —.— do —.—, koniczyna czerwona 45.— do 
50.—, koniczyna biaca 45. — do 5 5 —, koniczyna szwedz. 
-  •— o — .

C zern iow ce: pszenica 7 50 do 7.85 żyto 5 40 do 
5.70, jęczmień 5.— do 7 .--, owies 4.25 no 4.50, groch 
5.'O do 8.50, wyk" —.- do —.—, rzepak 9.— do 9. 25, 
lnianka —.— do —, koniczyna czerw. 45.— do 50. ,
koniczyna biała 45,— do 55 - , koniczyna szwedzka —.— 
do — .

Wszystko za 100 kilo netto bez w jrks
Chmiel za 56 kilo loco Lwów 3 — do 10.— nomi

nalnie.
Okowitf za 70.000 litr  prc. loco Lwów 2 ' — do

25.50.
Nowy chmiel 30.— do 65-—. za 56 kiU
Usposobienie spokojne.

T c lł-g ra iu y  ta rg o w e  z d. 15. października:
W i e d e ń :  Pszenica za ICO kilo od zł. — .— 

do zł. — .— , żyto od zł. — .— . do zł. — .— . Okor
wita od zł. 26 75 do zł. 27.—

B u d a p e s z t :  Pszenica za 100 kilo na jesień 
od zł 8 76 do zł. 8.78; rzepak od zł.— .—  do zł.

B e r l i n :  Pszenica żółta na paźdz„er. 148.50 
m., żyt'' — .—  m.; spirytus 35.50 m.; olej rzepako
wy — .— m.

P a r y ż  Mąka za 159 kuo 50.75 fr.; olej rze
pakowy — .—  fr.: spirytus — .—  fr.

N a fta . Wiedeń od zł. — .—  do zł — .— ; Bre
ma loco 6.30, Hamburg loco 6.30, na pa idzier. 6.30,
na paździer.-grudzień 6.40, Antwerpia na paździer.
15.*/,, Nowy-York 6.*/4, Filadelfia 6.®/».

Ostatnie wianomcści.
Stronnictwo dotąd rej wodzące w Kole pia

skiem, a poznjnce w k ra ją  na r z ą d z ą c e ,  cho
ciaż je s t tylko r z ą d o w e m ,  poniosło klęskę 
przy wyborze człon! iw delegacyj wspólnych. Oto 
.ybrano : pp. A 1 f  o n s a C z a j  k o w s k i e go  ,

E u z .  C z e r k a y s k i e - g e  J a w o r s k i e g o ,  
C h r z a n o w s k i e g o ,  k s .  C z a r t o r y s k i e 
g o ,  H a u s n e r a  t T S m o ł k ę  , a zastępcam i 
J a s i ń s k i e g o !  W. D z i e d u s ■/. y c k i e g o. 
W ybrało przeto Koić po lsk« z wyjątkiem małym  
samych takich posłów, którzy notorycznie nie na
leżą do stronnictw a nrawicy, i którzy przy każ
dej sposobności jaskrawo m anifestują, ze całe 
działanie prawicy w Radzie państwa i w sejmie 
nważają za bardzo nieszczęśliwe.

Ciesży nas klęska tego stronnictwa, alb je 
szcze bardziej się cieszymy i niezawodnie kraj 
cały z nami podzieli zadowolenie nasze z powodn, 
że K o ł o  p i l ę  k i e  nareszcie wyemancypowało 
się z pod wpływn tych polityków naszych, którzy 
m ając wszelkie warunki do wytworzenia poważne
go stronnięfił*ra kierującego sprawam i kraju, e w,ec 
rządzącego zmarnowali te  warunki i wytwo
rzyło z siebie tylko ciasną pnrtję, z wszelkiemi 
cechami koterii, sznkającej utrw alenia swego wpły
wu tylko w bezwzglądnem wysługiwaniu rię a- 
żdem rządowi, bez energicznego żądania od n ie
go dla kraju jakichkolw iek korzyści.

Za uochopność do oskarżeń gorżku pokutują 
dziś Kurjer Lwowski, Dziennik, Polski, a n ieste
ty  i Reforma. Kurjer Lwowski pierwszy rzucił 
s traszną potwarz na posła Abrabamowicza, w ślad 
za nim  Dziennik Polski zawtórował mu w w stę
pnym artykule, a Reforma także uw ierzyła do
niesieniom K ur jera. W czoraj Dziennik Polski 
odwołał kalum nię rzneoną, a Reformr także bije 
się szczerze i ze skruchą w piersi — jeden tylko 
Fur. Lw. chciałby jeszcze koniecznie wmówić 
w naród, że znalazł się w Kole polskiem poseł, 
„ k t ó r y  o ś w i a d c z y ł ,  ż e  s i e  z g a d z a  z 
r o z b i o r e m  P o l s k  i .11 Z protokołów Koła 
polskiego i z listów, jakie mam y od posłów, oka
zuje się, że całe doniesienie Kur. Lw. i Dzt m- 
nika Polskiego było kłam stw em , krzywdzącem i 
Koło polskie i posła Abrah&mowicza. Miejcież 
w?ęc sumienie przynajm niej panowie oskai syciele 
i odwołajcie rzecz cała szczerze, otwarcie i bez 
wykrętów. Moralność publiczna j wymaga od 
was tej satysfakcji.

T el® w  tłumu „ M y  m w /
W ied eń  ■-16. p au d r ń ika. Przedpołudniem 

zuiera ię komisja ugodowa. Oczekują oświadcze
nie m in is tra  Dnnajowskiego w sprawie związku 
pomiędzy przedłużeniam i ugodowemi,

W ie d e ń  d. 16 października. Kom endant 
fortecy w Przem yśln, Fm p. 4ntoui W erner, zo
sta ł przeniesiony w stan spoczynku, a na jego 
miejsce mianowany jen era ł major Pollini.

Podpułkownik M ichałowski mianowany ko
m endantem  pułku dragonów nr. 12, porucznik 
Em il W iśniewsk' z pnikn piechoty nr. 57 prze* 
niesiony do żand&rmerji.

E lew i lekarscy Paw eł Jagasa  i Marjan Gi
dle wski mianowani starszy "ii lekarzam i w szDita- 
lu garnizonowym nr. 15 w Krakowie.

B a d e n -B a d e n  d. 16. października. Pomimo 
niepogody przedsięwziął cesarz W ilhelm  wczoraj 
popoindniu przejażdżkę powozem; poczem odbył 
się ot 'ad  w apartam entach cesarstw a na  60 ua- 

rwS: P a ra  cesarska odhyła >o obiadzie półtora
godzinny cercie, ńeczorem  zaś przyjmowała arcy- 
książąt na herbacie.

B e r l in  dn. 16. października. Post donosi: 
M inister wojny dał polecenie kilku fabrykom wa
gonów w M onachium, A ngsbnrgu i Norymberdze, 
ażeby dostawiły 2000 wagonów w przeciągn czte
rech tygodni.

lej żelazi a przeciąga, a nietylko stolice dzieliły 
się dodatkiem  do Dodatku zarobkowego i dochodo
wego, m ającym się płacić przez skarbowe koleje 
żelazne, i zapowiada w tym  duchu poprawkę do 
§• 3., gdyż m esłusznem  jest, forytować stolic' hu- 
sztem gmin inmejszych. Wniosek Lienbachera od
rzucono, i 1. w stylizacji kom isyjnej przyjęto.

Bez rozprawy przyjęto §. 2. Przy 8. 3, (o 
Prz Plsy w |,T a;ku * stolicach) wnosi Stein- 
wender, aby ded; ek kolejowy przypisywano wszy
stkim  owyn gminom, które go pobierały gdy ko
leje były jeszcze własnością pryw atną —  Viel- 
gut je s t za stylizacją kom isyjną. Lie-ibacher uza
sadnia swój „apowif Iziany wniosek zam iarem  prze
szkodzenia, aby s to lce  same wszystko zagarniały. 
Sommarnga przemawia za wnioskiem kom isyjnym ! 
Na tem  przerwano rorprawę,

Knotz wnosi, aby odpowiedź m inistra P ra -  
/ak a  z d. 12. b. m, odesłai do komisji językowej.

W  sobotę wieczór wybory do ielegacyi 
wspólnych.

S «fia  d. 15. października. A rtykuł w Joum. 
de St. Petersb. o . terroryzowaniu wyborców i fał- 
szowanin telegram ów  polega na kłamliwych do
niesieniach. Terroryzow ania i ekscesów dopuszcza
ła  sin tylko opozycja. Zamordowani w Dubmcy 
deputowani należeli ido stronnictw a rządowego. Na 

al wyborczy w Sofii uderzyli opozycjoniści. 
Wszyscy sofijscy koreuspondecći pism  zagraui 
cznych. a rosyjskich, są gotowi potw ierd-ić, źe 
r".ąd aigdy nie cenzurował telegramów. Rząd 
chciał wystąpić przeciw dziennikom tylko za na
m iętne a rtj uły przeciw Rosji, ( czego jednak  nie 
mógł uczynić wobec prawa, które do takiego wy
s tą p ie ń ^  wymaga, aby go zażądah strona obrażona.

, Ribryka ° d e s ł-  i b “ nie pochodzi od Redakcji 
Która tez żadnej odpowiedzialności za nią nie przyjmuje.

Nadesłane.
Zwra.camy uwagę Sz czytelników ia  inserat 

Magazynów du Printemp

W szech nauk Ukr.nkieh
■ D r .  O - O ł T K ; ^ .

k illa le tn i sekandarjnp ; szpitala św. Łasi za 
w I ikrwie, po odbyciu “peejalnych stndjów dentysty
cznych w sakładacL uniwersyteckich dentysty cznyći 

w B e r l i n i e ,  otworzył oa 9.b. m.

AieUer dentystyczne
przy nlioy K o D e r  ka N r. 5 (gdzie dawniej Redakcja 

„Gazety Narodowej11) i ordynuje od godz 9 -1  i od 3 —5.
Wszystkie operacje dentystyczne ja  i nic lbowanie, 

W’ >mowanie zębów i t. p., wykonvv. . n tądanie jzb r- 
leśnie, przy częściowem lnv całkowitem zhiecŁjleniW A  

pomocą kokainy Inb gazu rozweselającego (Lustj a s ) , ,
    A   * }

D la  c ie rp ią c y c h  r a  gośc iec .
Do pana Franciszka J. Kwizay, c. k. dostawcy na

dwornego i aptekarza obwodowego 
w Korneuburgi 

Jeżeli po długoletniej praktyce lekarskiej w nie
zliczonych wypadkach zastarzałego jenmatyzmi , czę
sto opuchniętych i zdeformowanych piw ach, zasta
rzałych nadwerężeniach z plastyczneiui wypocinami 
na członkach, otrzymuje się od pacjentów na zapy
tanie odpowiedź: W szy stk o  j a k  d o tą d , nie n a 
s tę p u je  p o le p s z e n ie ,  a gdy się widzi już po 
krótkim czasie po użyeiu pańskiego p ły n u  gośco- 
w ego zadziwiające znikanie puchliny i bnlów, byłoby 
trudnem do osądzenia, kto panu będzie więcej wdzię
cznym za ulżenie cierpień i pomoc ; ehof ozy 
rze! We wszystkich odnośnych wypadkach, które od 
niedawnego używania pańskiego p ły n u  g o śc io w e - 
go leczyłem, zadziwił mię oczywisty i szybki sukces.

Z poważaniem 
Karol Matę, lekarz obwodowy- 

Pótsehing 30 kw etnia 1883.
Składy „K w izd y  p ł y n u  gościo  w eg o 11 po

daje w dzisiejszym numerze zamieszczone ogłoszenie,

j „ r a t y  N a M m ii .
(Z biura korespondencyjnego).

W ie d e ń  d. 16. paźd-iernika. Na wczoraj- 
szem posiedzeniu Izby posłów toczyła się nalej 
ogólua rozpraw a nad opodatkowaniem kolei skar- 
L -wych. Jenera lny  mówca wnosił, odesłać prze
dłożę ie napo wrót do kom isji, podczas gdy H erbsi 
unosił przystąpienie do rozprawy szczegółowej, 
podnosząc, iż gdy rząd ze względów słnszności prze
w ożenie wnosibyłoby to oplakanem , gdyby Izba je 
z ansy do stolic odrzucaiła; nrzyjęcie tej ustawy 
wyjdzie krajom  i gminom na korzyść. W  koó«u 
zabrał głos sprawozdawca Meżuik, poczem w uo 
sok Siegemunda, aby odesłać projekt na owrót do 
aom isji, odrzucony został. Głosował za iiim tylko 
klnb niem iecki. Tożsamo upau ł podobny wnio- 
jek  Bilińskiego, za którym  tylko Polacy głosowali; 
i znaczną większością • uchwalono przystąpić do 
rozprawy szczegółowej.

Przy §. 1. wnosi Lienbacher* aby Opnścić 
ustęp drugi, według którego co do kolei, które 
poprzód b j ’y wolne d  podatl iw, oczyna s*v obo
wiązek podatkoWy od chwili objęć,’ i ich przez pań
stwo. D alej żąda mówca, aby gminy, k tórem i ko

Wiadomości giełdowe.
Lwów  dnu 76. paździer. (Z ‘laby t ‘dlowej). I . ■ sie, 

za sztukę: Kolej galic. k a r . Ludw. 2J0 zł. i. k J"3.5<>, 
d'e .9 7 —, Kolej Lw-iwskn-Cz*r ,-Jaesy 223.25 do z26.25. 
_»ańki jypo t. gal. 278.— do 28S.— lez  dyw., BLaku kre 

y.n gal! '.wa 115— „o 2“0. bez dyw. II. L lrty  nast. na 
100 zł. W- i  Ton *. kre galić 5 pro. 100jSb !o 101.25, 

Lreuyt gal slem. 4% db 97.—. Tow kredy 
g f1 zięqi. 5%  -10025 do 101 j?5 Tow. kredyt, gal. ziem. 
4%  93.5b di 94 5C Banku ki w. 4 '/2°/„ 96.— do , 
Ba ku hypotecz. gal jy js . 6%  lui .— do 102 —, Banku 
h .pot. gal 5%  99.T" do 100.80, Banku hipot. gai. 5%  wyl 
10% pr. 102 50 do 10°.50.' I I I .  L isty  dłużne za 190 złr. 
Ga Z. kred. włoi (d. 6 p r., 3%  w likw. — do 54.—
Gi Z. kredyt. Yłośe (d -0/.)  2V20/ o ------ 50.—, Ogćln.
roln. kredyt, zakł. dla Gal i Buk. 6°/0los. w 15 la t —.— 
do — . IV. Obligi za 10> złr. Indemnizacyjne galieyj. 
5%  m. k. 104.25 4 i  105.25, Kom banku krajowego 5“/o 
w j. I  em. i w  -, do lv 1.— Pożyczka k. ąjowa r. „o 
6%  " a. 103.5! de l0t.V5, Pożyczka k raJowa 188o 41/2°/0 
95.50 do 96.50. Losy miasta Krakowa 17.59 do 19 50, Losy 
miasta Stanisławami" 29 -  Jo 32.—. V. M onety: Di kat 
holenderski 583  do.5.93| D uL,t cesarski 5.86 do 5.96, Na- 
poleonder 9.86 do 9.96, PÓH nperjs rosyj ti  10.22 do 10.82. 
Rnbel rosyjsl . sreorny '.54  do 1.64, liuoel rosy 'sk i papie- 
owy 1 17*/, do ] 191/,, iOO marek nieinieokich 6 — do 

61-70, Srebro za 130 złr. —.— d o — , Kupony -r srebrze 
—.— do —.— Pierwszy z cyfer wszystkich pozyoyj ana- 
ozy .p l  >ą ‘ drUg „żądają -

W iedeń dni ,16. paździoru a  .. lc  .tu- jSi • od 
polni niem. Akoje -kredniiowB 27f .4c Anglo ł  slryscklt 
10925. U nfonbark 810 i, Kolej Kai Łudw 194:25, Ko
lej południowa 106:25, ml papierowa —.—, L isty  zast. 
Galio. Banku hipob 790.25, Gali yjski Bank krajowy 9 6 —, 
N apoleo-der 9.92- Rosjy banknoty 1T8.*/. Usposobie
ni : spokojne.

B e rlin  dnia 15. pi.zdziern godz. 4 min 45 popoł 
Rosyjs banknoty 19290, Akcji kredytowi 153. i ,m- 
baray 176 Gaf‘eyjski» 79.80, Pożjoz. wschód 58.45, 
A uslrj banknoty 162.70.

P a ry ż  3°/0 Renta 82.27.
W*cdeń dnia 15. paździer, godz. 1 min. 45 popoł. 

A H r-y 22.7:. T\ęg. akcje k r '-o8.25 Angli Aóstr. 109.50, 
U- onbank 211-60, Kolej Kar. Lnd. .95. , Nordbahn 232-— 
Kolej Połnd. 10650, Kol j Alfold 18.25 Kolej p. E lib . 
242 30. Kolej lw.-ezern. 224.25, W ijg. Nordobst. „1, 50, 
Wied. Commuu. ISW Węg 1 akast 54 25, E lb o ...
170.--. Węg. cis. ’osy r. 124. ■ Landerbank 217.75, zl.oi 
renta weg 4% 103.42, Bankverein 102.50 Rosyj rubel 
papier. L '81!,, Losy węgierskie 121 -  Gs le. Semniz.
104.50, Kredytowe Usposobienie: spokoji e.

k o l e j o w e .
Od. 1. I ażdziernikr 1886 
Zs Lwowa odchoa,»ą 

p v d łn g  zeff“ TU lw o w s k ie g o .

•Do K iL >wa . ■ FF1H 4.19 ! 1 '8.10
Do Podwołoozyek II 10.25 — * 4.91 * 6.1(J lift

z Pe Izameza) |  10.55 — — * 6 22
Do Czerniowiec . i ś !

11.06 — ► 6.20 l 2J q
---

AraKO • •
Podwołoczysk 
(na- Podzamcze) 
Cjerniowieo .

Do Lwowa przyonoazą.

* Gwiazdką oznaczone pociągi puspieszne.
W obwódkrćk cza.nyoh 1 i są godziuy noc 

t j. oó szóstej wie<5"ór do szóste* rano
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K łodależ  otrzym a piękny p o ro łt b ro 
dy za pomocą użycia prawdziwegOr K odo-  
ran tlu m . Cena 1 zł. i z ł. ,  ,
lich skład w Bernie. «93* 2 - 8

Uwiadomienie.
E edakcja .K U R JER A  ROLNICZE- 

0 0 “ w PO®NANIU sawiadamia azanow 
Ifuch O byw ateli zamieszkałych w Galicji 
i ł  wychodzi w Poznaniu pod tytułem  wy
le j wzmiankowanym gazeta, zajmująca się 
l i  ty lko rozgłaszaniem rozmaitych poitę-

B ó l  z ę b ó w
każdego i najgwałtowniejszego rodzaju n- 
suwa trwale i natychm iast a awny LITON 
gdyby inny środek nie pomógł. Flakon 
40 i 60 et. We Lwowie w aptece P. Miko- 
la cha, w Stryju w apt. B. Drzgowskiego 

1325 7 -  27

po» doświadczeń w gospodarstwie po- 
stępowem, kupiectwie, prz oyśle i t. i 
Bywa rozsyłaną w 24.0o0 egzemplanael 
w Wielkiem księstwie Poznańskim, Salą- 
ekn całych Niemczech i Rosji w obn 
językach krajowych. Prenum erata kwar 
ta ln a  wynosi 1 złr. Ogłosz. od wiersza 
15 e‘ Abonament od każdego czasu. 
Chlebodawcom (obywatelom ziem;>kim, 
kupcom, fabrykantem, zakładom nauko
wym), poleca się wszelkiego rodzaju służ
bę czyli oficjalistów bezpłatnie i bez ła 
dnych kosztów, lecz zanim Redakcja ko
go poleca, wyegzaminnje kandydata,^ 
jes t tak pod względem m oralności 
kwalifikacji zdolny do obięeia posady, z 
nnika w takim rasie każdy chlebodawca 
zawodu.

Rządcy, ekonomi, gorzelnicy, leśni- 
cy, służąey, ogrodnicy, panny s łn i .ce, go
spodynie, buehhalte^i , guw einantk. nau
czycieli domowi, bony wszelkiej narodo
wości, czekają ponocy z Redakcji.

Ogłaszajcie kupna, sprze iże, dzie
rżawy, a osiągnięci odpowiednie i  <«*«• 
kiwane rezultaty . Wszelkie listy  u 
się przesłać pod i dresem

cz
jak

ocze- 
uprasza

A d m in istra cja
„ K u rje ra  R o ln ic ze go "

w Poznaniu.
2701 9 - 1 2

K l i m a t y c z n o  u z d r o w i w o

(Połud. T^rol) 

s ta c ja  koleL Mori

Arci

HotBl 1 
psin 0LIV0!
właścicie) Fr. Grommer i  8 t. W olfgang.

Pysznie schroniono połeżonie, przy pro 
menadzie. w-m Znpołnie nowo
no. *""**^— 'Y łainy piękny ogród zapeł
niony pyezn smi roślinam i południowemu 
przy domu do dowi lnego użytku gości 
hotelowych. Wezyaikie pokoje położone 
na południe. Widok na jezioro Garda, 
kampanię iim ponąjac pazma gór. Skrzętna 
niemiecka nsługa. Mierne ceny. Dokładno 
prospekty franco i gratis. 1509 3-10

£  Pozor!
Skład  fab ryczny  ezesk leh  w yrobów  ln ia 
nych  1 tow arów  w arsz tae ikow yeh , wy
robu własnego koesnl m ęskich, makie, 
i d la dzieci, po cenach rzetelnych i uzna 
nych tanich, a to :
Obrus czysto lniany, 160 ctm . wielki 

1 złr. 25 ct.
6 czyste lnianych serwet, do tego 

1 złr. 25 ct.
6 czysto lnianych chuasteczek do 

nosa, z tkanym i borduram i 1 złr. 
25 ct.

6  czysto lnianych ręczników 1 z łr. 
25 ct.

6 ręczników do Tratowania z fre n -  
d z la m i 1 z łr .  25 c t .  1400 1—7 

prześcieradło bez szwu, 2»/, łok. 
s z e r .  łok. d łu g . 1 z łr .  25 c t.

Sdtónfeld & Oo. w Pradze
(C zech;) I. E isengar-e 6. 

Wysyłka za pobraniem. Cenniki na żądanie

ARCO klimatyoznm u- A  D O f t  
zdrowieko zimowe M l l O U  
w połud. Tyrol a

P ie r w e z o - n n m m  I  n p n  Pierwszo
rzędny nU lU L  AlluU K«dny

Najpiękniejsze położenie; widok na je 
zioro Garda. — Otwarcie 1. września. 

J .  K l r o h le o h n e r ,  właściciel
1387 1

Wiedeń.

Prawd, Algierskie WINA naturalne
w ysyła za pobraniem w beczkach od 10 

litrów  i w yżej: 
dobre stare wino stolo s białe po 24ct. li tr  
wyśmienite z r. 1872 białe 28 „ 
Rieesling z r. 1872 b: 35 ,
R uster Ausbrnoh słodkie biał* 75 .

W INA czerwone najlepi >j jakości od 
25 ot. i wyżej, ŚLIW OW ICA prawdziwa 

r m e k a  70 et. do złr. 1.20, BORO- 
ICZKA trenczyńska (. towcówka) 80 ot 

do zł. 1-50. — Boczki liozę najtaniej po 
własnym koszcie i przyjmuję takowe w 
dobrym stanie po cenie policzonej franco 
koleją tam i napowrót. Szyn) rzom przy 
odbiorze najm niej 100 li tr  daję 5°/0 ra fa tz .

Przy zam -.rieniacu upraszam o do
kładne podanie stacji kolejowej.

B p i t u a r ,  właściciel winnio 
w P r e i c b u r g u  (W ęgry).i piwnicy 

1285 12—7

C. k. uprz. galic. akcyjny

BANK HIPOTECZNY
kupuje i sprzedaje

wszystkie

j a m  warttowe
i monety

po k u rs ie  d z ien n y m .

Zleoem a z prow incji wyko
nuje się odw rotną pocztą bez 
prowizji.

2873 6—f

o m n i -
e po1

„ H o te l M e tropo le *.
R ln g z tr& a z e , F r a n z - J o a e l  s - Q u a l . W ie l k i  h o t e l  p ie r w s z o r z ę d n y .

300 pokojów i salonów (od 1 złr. wyżej), winda osobowa, czytelnia zaopatrzona 
w dzienniki wszystkich krajów (także i „Gazete Narodową*), pyszna weranda, ką
piele w Dunajn i biuro telegraficzne w hotelu Stacja tram w aj" przy domu, c— : 
bue hotelowy przy dworcach kolejowych. P rzy dłuższym pobycie pomieszkan 
zniżonych cenach.

1379 48 -5 2  L .  S P E I S E R ,  dyrektor.

g X * X * X » X * X » X »  ♦ X * X * X » X » X * ) G
ę  N i e s p o d z i a n k a  d l a  p a ń !  * 5
^  Kilka tysięcy sztuk J

$  C H U S T E K  na jesień i zimę *
X  
♦

♦  p o  1  z ł r .  1 0  c ł .  ♦
sprzedawane i za pobraniem wysełane przez

y L  W  a  a  r  e  n  h  a  u  s  „ z u r  M o n a r c h  e “

^  we  f l  t  d n iu  I I I .  H in te re  Z o lla m istra sse  Nr. 9. O
Przy zamówieniu kilku chustek na raz, wypadnie porto od sztuki ▼

kilka centów. 1428 4— '

C H U S T E K  na jesień i zimę
z najlepszej berlińskie,' wełny z frendzlami, zupełne we wszystkich może- 
bnycb kolorach modnyr-b a to : popielate, liiebUonie, czerwone, brunatne, 

▼  czerne, białe, szkockie i tureckie itp  będą z powodu opróżnienia lokalu

& ♦ X * X * X » X » X * X » 4 X » X » X * X ł

f?OOOOuOOOOOOOOOOC 
F a b r y k c a

świec woskowych i blichownia wosku

FR SCHUBUTA i SYNA
LWÓW, R ynek 45.

poleoa

nagrodzoną srebrnom i m edalam i z a s ł u  g i, z istn ie jących  dotąd 
najpiękniejszą i najtrwalszą

| MASĘ do zapuszczania podłogi
w pięciu kolorach 

Nr. 0 biała — Nr. 1 jasno-żółta — Nr. 2 jasionowa — Nr. 3 orzechowa —
N r. 4 mahoniowa.

Cenniki szczegółowe na żądanie franco.
UWAGA. W ostatnich czasach namnożyło się mnóstwo lichych 

naśladownietw naszej masy do podłogi, które są w cenie wprawdzie niż
szej, lecz też i zupełnie nie do użycia; przestrzegam y więc przed za- 
kupnem takowyc„. ' 2513 1—7

OCXXXXXXXX2

■; 2 • \L
L

V.(. :~«f r iirTSli-.! i Ffr
i f -

lic rw iz a  o. k. uprz.

F a b r y k a  m e b l i  i e l a s n y c b

ATNHJSTA KITSCHELTA sp&dk
c. k. dostawcy nadwornego 

we Wiedniu, I. K irntneretrasee 46 (Heln 
rloluhof).

Jółka. wkładki do łóżek, umywalnie, wi 
siadła  na niknie, etoliki na Kwiaty, zasło
ny pried piec, tace prtedpiec i  p r ty  staw

k i do pieców.
Ilustrownne cenniki wyeyłnmy durnie.
We Lwowie skład n E a  Gebhardtu.

Tylko 3 złr.
najodpowiedniejszy

po d a i e k  o ko licznośc iow y
(Upominek po umarłych).

O  i i O

Portrety naturalnej wielkości
według każdej fotografii nadesłanej. Za
datek 1 zł. Gwarantuje się najw ierniejszą 
podobiznę. Fotografia nie bęiżzie^ uszko

dzoną. Czas dostawy 10 dni.
Premiowany zakład artystyczny

S i e g f r i e d  B o d a t c h e r

we Wiedniu,
II . grosie Pfarrgaese 6.

J. & S. Kessler w Bernie (Morawa)
ulica Ferdynanda 1. 22.

wysyłają za pobraniem

3 łA  m e t r .  m a t e r j l  n a  u b r a n i e  m ę z k i e
na porę jesienną i z mową

3  m e t r .  m a t e r j l  n a  u b r a n i e  m ę z k i e
także na damskie D ł r z c z e  na d es zcz ,  pięknej modne;

złr.

9  1 / .  -m ssti*  “ a u b ra n ia  m ę z k ie ,  na  p o k ry c ia
d  /4  U 1 .  l y i O l , .  L_r i t  (1> czarneg0i b r u n a t n e g o  

n ie b i e s k ie g o ,  p o p i e l a t e g o

% V io  m e t r .  m a t e r j l  n a  o k r y w k ę  także na pła
szcze damskie, pal oty itp. modnej dobrej

2 V io  m e t r .  m a t e r j i  z i m o w e j  na p a l t o t y ,  mo-
dn ei-  w n a d er  d o b r y m  w y b o r z e

S t y r y j s k a  l o d e n
135 cm szer.

n - menżykowy, tużurki na po le  ca
nia i t. p. we wszystkich kolorach,

m e t r

8

6

10

2

75

50

W z o r k i  1 o e n n lk l  g r a t i s  1 f r a a k o .
Towar, któryby się nie podobał, będzie bez trudności napowrót przyjęty.

r Berneńskie

i  materie sukienne
I ___________________ 1423 10—20

Za gotówkę lub pobraniem m aterje na 
ubranie zimowe od złr. 4-’/, i wyżej. 
Wszystko po nader tanich cenach tylko 
w składzie fabryc nym snkien

F R T D E R T K A  B  R U N  N E R , 
w B e rn ie . Fróhl chergasse 3. 

Wzorki na okaz franko, bogato asortowana 
ko ekcja dia panów krawców bez franko.

L. 4225.

OGŁOSZENIE!
przysługujących gmiuie m iasta Brody 

mieście Brodach wraz z przed

© Prawdziwy tylko z tą 
marką ochro n ną 

profesora dr. LIEBFRA

E Ł I Z Z R
na wzmocnienie nerwów

do trwałego radykalnego i pewnego wy 
leczenia wszelkich, nawet uajuporezyw- 
szych e ie rp ień  n e rw o w y c h , zwłaszcza 
tyeh, które z grzechów młodości pow ita
l i  Trwałe leczenie w szelk ich  oe>ahień, 
bladaczki, drażliwości, bólów głowy, r>i- 
fi^sny, bioia serca, cierpiei i żołądka, cięż

kiego traw ienia itd .
. Nerv. i -K ra f t-E i ix i r ,  złożony przez 

P*8łw i*°rZędne znakom itości z i jszla- 
cnetniejijy,, roślin  w szystkich ])ięciu 

świata podług najnowszych 
®°*«ń uczonych, daje tern samem zu- 

Swsranoję usunięcia powyższych 
_  „J*?1 Dalize objaśnienia zn a jd u ją  się 

u**rzu dołączonym do flaszki Cenall 
*  2 z ł ,  V  flaszka 3.50. Za go-||
S e h J f J u  y°br»uiem. Skład g łów ny: M 
dv- wl Sch ille r.trasse  Skła-
KRAKÓW °.WIB w *P‘ Z- R ucker*

W  celu wydzierżawienia 
praw i upraw nień, a t o :

a j  wyłącznego praw a propinacji 
m ieściam i do m iasta naleiącem i,

bj prawa do poborn opłat gm iunych od gorących napojów piwa 
i miodu, ustawą krajową z dnia 6. stycznia 1882. K r. 8. dz. a. kr. do
zwolonych — nadto

ej prawa propinacji na dworeu kolei w B rodach , 
d j  prawa drobnego wyszynku gorących uapojów i piwa w jednym  

pokoju w Zielonej karczm ie na Folw arkach małych połoiooym , wreszcie 
ej wypuszczania w podnajem dawnych karczem  „Jero lim a“ i „M a

ła karczma** zwanych, tylko na pomieszkania niywać się m ających — 
na t r z y  l a t a  p o cząw szy  od d n ia  1. 11 ‘o p a d a  b . r .  do tegoż dnia 1889 r. 
rozpisuje sie n in ie je z e m  licytację — w d ro d ze  o fe r t ,  k tó r e  to  o fe r ty  
m ają być do Zwierzchności gm unej w Brodach najdalej do dnia 25. 
października 1886. o godzinie 12. w południe — poczern niezwłocznie 
otwarcie takowych nastąpi.

Jak o  cenę wywołania ustanaw ia się za wszystkie powyi od a) do 
ej włącznie — pomienione przedmioty dzierżawne — tylko niepodzielnie 
wydzierżawić się m ające —  kwotę 35.500 zł. a. w.

W adjnm  wynosi kwotę 3.500 zł. a. w. które w gotówce lub w pn- 
pilaruych papierach wartościowych wraz z ofertą, albo osobno do kasy 
gm iny in iasta Brodów złożyć należy. Oferty be/, złożenia wadjnm albo 
po term iu ie wniesione nie będą nwzględnioue.

Bliższe w arnnki licytacji można n Zwierzchności gm inuej przejrzeć.

Zwierzchność gminna miasta.
Brody dnia 13. października 1886.

1 ' M i  (Ha Irawcdw.
bie posiadać b ^ y ^ J r ^ l ^
najnowszych i najmodniejaiych m a.

te r ji  na surduty i oau.alony dla
mężczyzn i chłopców

zechcą udać się do fabryczuago stl* . 
du snkien

J a n a  a i i n z b e r g a ,
w Grazn i Styrji.

W zorki wysyłam  gratis, zamówię 
uia towarów załatw iam  za pobraniem 
naleźytości. ,*“ 6

R .  O e b u r t Ł

e. k. m aseynista nadworny
we Wiedniu V II. Kaisersłrasse 71.

g *  P o r p n i n  prawdziwości ^
n a a s y o h  o d  3 6 o h  l a t  w f e r

p o d  w z g lę d e m  d o o k o n a ło ś o l  1 i k u t e o i a o ś o l  ■*
b a r d a o  o U a b a i o  a u a a y o h  n o x o g ó l n o ś o l ą m l :

J 9 r . Suin de Boutem arda  
aromatyczna pasta do zębów

najpowszechniejszy i najpewniejszy środek do konsei-ow ania i czyszczenia 
zębów i dziąseł, w */i > ‘la peozkaoh po 70 i 35 ot

B r .  B o r  c h a r  d t a  

aromatyczne  mydło z iołowe
najskuteczniejszy środek na tak n iem iłe : .p ieg i, wypryski, pęcherzyki, łu 
pież i inne nieczystości skórne*, tudzież na .k ruchą , suchą i żółtą cerę*, 

zarazem doskonałe .m ydło toaletowe*. Zapieczętowana paczka 42 ct.
D r . B ć rln g n le r*  .O lejek ua włosy z korzeni ziół* dla wzmocnienia i kon

serwowania włeeów na brodzie i głowie, flaszka 1 zł.
P ro fe so ra  d r .  L in d esa  .R oślinna pomada laskowa* podnosi połysk i gib-

kość włosów i nadaje się larazem do utrzym ania przedziału we wło
sach, w oryginalnych sztukach po 50 ct.

B alsam iczne m yd ło  o llw r -  odznacza się swem ożywiającem oraz konser- 
wująeem działaniem  na gibkość i miękkość cery, w paczkach po 35 ct.

D r. B ć rin g n le ra  .Arom atyczny wyciąg koronny* jako wyborna woda per
fumowa i do myeia, w zmacniająca i orzeźwiająca ciało, w or gil. 
flaszkach po 1 zł. 25 ct. i 75 et.

D r. H w tu n g a  .P om ada ziołowa* dla wzmocnienia i ożywienia porostu 
włosów, w zapieczętowanych i w szkle stemplowanych słoikach 
po 85 ot.

P r .  H a r t s i i a  .O lejek z kory chinowej* dla konserwowania i upiększenia 
włosów, w zrpieczęt. 1 w szkle e mplowanych słoikaeh po 85 cit.

B rae l L ed er „Balsamiczne mydło z olejku orzechów siemnyeh* sztuka 
po 25 ct., 4 sztuki w iednej paozoe 80 ot. Poleoa się >zczególniej 
na chropawą i popęka ( skórę i delikatna cerę, osobliwie n kobiet 
1 dzieei.

W y d a ją  po powyźszyoh cenaou oryginalnych: we 
w w  i  Beisera. P . Mikolasoha, J . P iepe . i J .r apteka

’ Białej 
a, w Br.

P i e c e ,  r e g u l a t o r y | |  ? “ u i . M w

I
do napełniania 
Piece do napełniania) 

od spodu,

P A Ł O f I S E A  
do gotowania, 

centralne opalacse,
A p a r a t y  d o  

n u ż e n i a  i  s c h n i ę c i a
Wzory bezpłatnie.

Skład we Lwowie w handlu Jana 
Schumana.

2938 4 - 1 2

we LW OW IE
.  . -—. _______________ — łepes i J .  Węwiórski;

rrii n f i? * K«l«ra, w Brodach u ap tekarza M aksymiliana Rede- 
• w Fadenhechta, w Cternióweaeh a Ign. Schnireha, w

A u * 4 L ‘ Boł8o apŁ, w Drohobyczu W iktor Raszka ap*; 
T d I ł , 4 fki' B°’ w Jarosławiu  w apt. W ik .jr  v. -toh . i .  

P o W e r^ f ie n o  i ł  w u  l ,w 4P ‘- E - Stenzel, w Krakowie W. Bedyka. Kr, 
.bicLo w ^ ? le u  ie6° ‘ Piekarzy, w L isku  ap t. F . Mo zczeń-
^ T n m i ń s k ^ y t  J " 81̂  Sobódkiewicza w Myślenieach r - t .

a S S S S *  ’ l i n  Laura, w Przemyślu E. M ichalskiego,
w Radowcaeh apt. Ign. Scbnttrcha, w Beeszoioie u Ign  S chaittera i Sp., w 
Samborze ap t. Józ. Aleksiewieza; w Serecie u J . D em pniika, w Sokalu apt.

W 4P*‘ ?4,la A- B«il l ł - 1 Albin‘Amirowicsa, w Tarnopolu ti Fr. Jam rogiew icłaapt.; w Tarnowie H. Wierzycki.

O s t j r z u i e u l e !
Przed naśladowaniam i d r. B o rc h a rd ta  .M ydła ziołowego** i d r .  S u iu  de 
B o u te m a rd a  .P a s ty  do zębów* ostrzegamy nimejszem Bzanownyoh kapu ją 
cych usilnie. 2559 4— 10

Raymond & Co. w Berlinie,
o. k. właśoieielo przywilejów.

Ck. konc. wyskok na członki
wszędzie znany jest jako

k l o n t a l  
płyn goścowy

(zbadany prze chemiczne laboratorium  dla do
świadczeń sanitarno policyjnych i cg. koncesją 
i prot. znakiem ochronnym zbyt zapewniony 

je s t prawdziwe specyfikum przeciw

go ś c o w i  i r eum atyzm ow i ,
słabieniu ciała, muszkułów, nerwów, porażeniom pojedynczy i nerwó bo

lom w biodrach i krzyżach, kurczom w spodnich cz^.iiach i  łydkach, kolkom, 
wywichnięcia itd. itd. — Cena '/i ń* ;k‘ rfl et “delkie* flaszki 1 złr

poostą « 20 ot* droie].
Główny skład wysyłkowy dla prowincji:

A. Hoffmanna aptekarza w Klosterneuburgu,
dalej prawdziwy do nabycia u aptek, we Lwowie u Zygm. Ruckera, w 

Tryjeicie  n R. P randini w Budapeszcie u Józefa Tfirók.
T 1. Należy żądać Kljsłerneuhursklego wyskoku na członki i ba~zyć 

na nrzędow rie zarejcitrow aną markę ochronną. 2975 1—20
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C. k . k o n c e s jo n o w a n y

uniwersalny proszek na trawienia 
dr. Cólis we Wiedniu.

Od 1857 artyku ł handlowy. Protokołowana firma.
D yetyesny  środek  d o tąd  n ledośelgn ię ty  

w s w e j  s k u t e c z n o ś c i  na łatwe, rozpuszczenie (szczególnie) z tru 
dnością dających się trawić potraw, na tra w ie n ie  i przeczyszczenie k rw i. 
na odżywienie i wzmocnię, e organizmu. Skutkuje przez to przy codzien- 
nem dwukrotnem i dłoższem używania pośredni w wielu, nawet upor
czywych cierpieniach, a to :  przeciw osłabionemu trawieniu, zgadze, wzdę
ciu w lętrzuos, brzusznych, ospałości kiszek, osłabieniu członków, kata- 
ri m żołądka lub dyspozycji do tychże, cierpieniom hem oroidalnyui, skro
fułom, bladaczce, żółtaczce, cb-onicznym wyrzutom naskórnym, perjo- 
dycznemu bolu ^łowy, glistom i kamieniowi, zaflegmieniu, przeciw zako
rzenionemu goseoowi i tuberknłom.

fodczai picia wód m ineralnych, odd je te nże tal przed rozpoczęciem 
kuracji lub podczas tejże, niemniej jako 'ra.cja końcowa, nadzwyczajne 
usługi Do nabycia w wielu aptekach i drogeriach austr. węg. monarchii, 

SKŁAD CENTRALNY: (W ysyłka pocztowa codziennie).
w e  W i e d n i u ,  S t e t J t n s p H t a . ,  n r .  6 ,  (Zwettelh f),

Cena pudełka 1 zł 26 ct.. mniejszego 84 ct.
PT. Publiczność uprasza sie żądać wyraźnie uniwersalnego proszku 

na trawienie dr. Golis i baczyć dokładnie na naszą firmę i pm tokoł raną 
markę ochronną 1183 b 7—12

J .  &  C .  B L O O K E R
w Amsterdamie.

Cł. A. IHLE
główny skład we Wiedniu,

~  Kohlmarkt 4.
Bardzo łatwy do straw ien ia , obfity w  Doźywne substancje*

1153 Zupełnie czysty h o le n d e r s k i  o d t łu s z c z o n y 1 - 6

P roszek  kakaowy.
W okrągłych puszkach po ‘/s, */« Vs k*10*— Szczególnie do polecenia chorym, 

cierpiącym na żołądek, osłabionym, dzieciom 1 tym którym nie służy kawa.
Do nabycia u Józefa Yoigt & Co. zuin „schwarzen Hund* H oher M arkt i

w głównym składzie dla Austro-Węgier u G. A. Ihle we W dniu,
.S ta -lt, K ohlm arkt 4 . —  Skła l we T,wowie u A M ań k o w sk ieg o .

W i  l  l  I  I 1 1 1 1 1 1  i  1  H  1 ' M ' t ' l  l  I

K a n t o r  w y m i a n y
c. k uprz. gal.

akcyjnego Banku Hipotecznego
kupuje i sprzedaje 

w s z y s tk ie  e le k ta  i  m o n ety
pod warunkami najprz stępniejszemi

I 5°l0 LISTY hipotoca ne,
ji oteż l

5°|o premiowane Listy hipoteczne, 1
które według prawa z d. 1. l i p t -  1868 (Dz P- P. .X XXYIU. N. 93.) 1
i n a jV  post. z dni, f f .  grudm a 1871, mogą ty ć  użyte do lc )W, nia '
kaD ałów funduszowych, pupilarnych, kaucyj małżeńskich wojskowych 
na kaucje i wadja, sa  w ty m  k a u to rz e  o u a b ;c la . '

W szystkie poi. jn ia  z prowincji wyl onują się bezzwłocznie po '
kursie dziennym, bez doliczenia prowizji. 1B4-1 9—? i

■ m u i i i m n 1 W 4  1 1 1 1  ■ r

Lepsze tańsze jak wszędzie, 
ponieważ f a c h o w o  s p o r z ą d z a n o

poleoa

F A R B Y  O L E J N E
pod gwarancją uaUspsze do malowania, dachów, drzwi, 
bram, okieu, mebli ogrodowych, maszzn rolniczych itd.

Pokost
d<, zapuszczania przedsionków, schodów i t. p. 

K I T  do kitowania okien, podłóg itp.

T a e r  g a z o w y  

T E E R  D R Z E W N Y  

Cement,
O - I P S  i t 3? .  i t p -

Speojalny skład farb  
i artykułów gospodarczych

pod firmą

Alojzy Hubner
Lwów, ulica Karola Ludwika licz. 13.

(dawniej enkioruia Kntleudera).

t GUID|DEsVISITEURS |B|
Homenclature des Premita Maisons, Hfitels et Etablissements

 ---
, J ' rayons deH ś ń a r e ,  7 a r d l n  . C h a u f f a r e ,  S c n r l e ,  ete., 

10, Boulefard et Palai* Boime-NouTelle, Envoi
franco du C a la lo '!u e .______________

A lO O O l te M e n t h e  do RZCQ X *X S3t sou it rtiu c ntro 
łes m aui d^stom ac, de tdto, ne cceur, ile nurfs. etc,. 
U  msdasuce^s. 51 R(,ccmp. 16 M6daillć3d’Uf. 41, rueKicher.

USSOCIUTION der 0UVRIERS. Franęois, Baltre 4 C'\ 
Itnlttliw .'liłina.i.i <! Bu .inni n  toia tura, r ... 
n n i n  l l s b i l l e m c n t s t o u t f a i uDuLllU'JAIlUlfliutlU et sur S suro 
9 , m e  t łu  P o itt-K en f. Iav«i fraaceda C.mlogae. 
CABBOSSERIE K B Ł Ł l f f g l Ł * * ,  109. At. h . h koll.
CHAPELUERIE DU FOX

39. nie c t ło ln e n l  (BonltirarJ d e . Ita liom ).
O O M P A G N IE  C O L O N IA L I

Chocolałm et Thć», iO, Avenue de 1’Opira,

O O M P A O  IE  I.Y O N N A IS I
IOBIS.MAHTEAUX.M(WEI. 37, bouler" des Capucinet. 
C o r l c l d e  Z tn o se ,6 » lfim  des Carl 1 .11. r. B er^ n ,2 8 .

»CREMĘ SIMON D0 T pou*
nrtert>ile»Dłme»f'.........DENTIFR

t  O lM U N  LA lOILETTE
lięaDtM. PA RIS,r.de Provenco,3e.

GEhs:1
(EAD. PODDRES & .’ATE) 

duPlace d 1’Opdr*-

G R A N D Ę  M  I S O N .  e B L A N C
l ,B ‘d!lCa -T rn n ia .m . ŁH1» de TałU.RIdeaui
S O t T B I O A I t T ,  Pirfumtar, 1>. F.ubourg Saiat-fljnar 

LilT ANTEPHr R.ou'™ r*- 'M  /
teint pur et clair. — £  Samt-Oenia.

1 7 8 8  ¥r A n c ie n n *  M a l t o n  *  1BB8

o h e u v r e u x *a t j b e r t o t
7 , ■ o u i .k y a r d  rn ta a n a ^ tK M M . w

< NoiitmiuIći BKclusirei, bon gout. elćgtnce, diatinetion.
S p ć o ia litć s  j>rin*-ip*Ies : S o ie ricfl. C o n ie c tio m , f t o b « ,  
M a n ie s u i ,  V e ieu i^n t5  d 'K nf»ntn, D en te lle* , Y e lo a ra , 
L n iu ag cs , G A n te n e , A r tic le s  dc P a r is ,  T ro a ia c a u z , C o r- 
beilifl-; de M a r ia g e , e tc . P r ix  M o d ir it .  —  A s jo rt im e n ta  
considćrai.le* , W a ro h an d ise i de i^unliló i r ró p r o c h a b le , 
selori 1‘usage  de U M aison  C h k u v r e u x - A u b e r t o t -  

E n vo ! g ra t i* »t fran co des  »f F c lu n  (illont.

nilTILS D’AMAT
terie, S<aIpt8P*,it5 T ? rR S Q T .r .6 rn illitr i .H .T if ł*Al>» •-■5*Tl»Ne

SLD O s a . PLEYEL, WQI E* C \
Mr-daillesa toute< lea Iipositioni, r. Bpohochouart, 22. '

A r m e s d e C h a s s e  Henrem Bodślei Pirieet***
Q u a litó  m eillcirre . P r i*  m o m d re i T i r  g u p ^ rie n r . 

A lb u m  f r a n c o .  -  O * l a n d ,  Fał1. 13. raj d^HaBtlTllIg.

hOrELCOHTBElfiAtgJaS
W  H O T E l. m iR A B E A U , 7t. de li 7iii,Remergueble Pir „  situation •< Kl> Confort.
HOTELduHELDER.^r.dnHęlderfB^esItaiiens),Bestaurant du i .» . "  d  Ov, 7. rat de Htldir.

HOTEL BERCEREŁg ^ j g
Oj HOTET. a r A W M O S .  36, r. de 1'lchiąuler. 
O* h o t e l  nB  OTaSlB, j, Bael* du Italliu.

l i i l . t i  ,3ł.r» reUaeMlśw 
CHA-MPĄGNE UERCIER Sc C*

tfE K S A Y — S lj ig  nm is d'honnnr. 25 i r e m l i m  M eda llle i.

£ Ę _ L A  S O C u tfT E  H V Q | g |YiQŁiijg| 55 Bu> d9 BfroH. 55.

Na sezon teraźniejszy
s p r o w a d z e n i  do iftjW, „d przesz ło  25  la t  P . T. P u b l i 
czności z im u egu h an d lu , w y b ó r  n a j m o d n i e j s z y c h  t o -  

w w o  b l a w a t n y c l i ,  p ł ó c i e n n y c h ,  s u k i e n n y c h ,  
e d w a b n y c h  ja k o te ż  d y w a n ó w  p e r s k i c h  i b i e l i z n y  

s t o ł o w e j ,  ze źródeł pi irns/u rz ę d n j ch i sp rz e d a ję  takow e
[>o W o j t a ń s z y c h  c e n a c h .  — S K L E P  mój zna jd u je  się

pod I. 13., ulica Żółkiewska,
naprzeciw synagogi niemieckiej, wchód przez sień.

Z Wysokiem p o w aża n ie m  2939 4 6
l ^ a i e r

' ń + O t O H - ł O ł O M O ł O ł O t O ł O + O + l

K to  c h c e  n a b y ć  p r a w d z iw y c h  be^nei i s k ic h  
'm a t e r j i  w e łn ia n y c h ,

niechaj uda się z zaufaniem do najstarszego handlu sukna

Maurycego Bum w Bernie, założony 1882
Pledy do podróży od 3 z ł. 50 ot. i — Wzorki franco.

Panom krawcom wzorki gratia.



GAZETA NARODOWA z Niedzieli 17. Października 1886.

5 pokoi
2961 3—5

z kuchnią i przed
pokojem przy ro

gu ulicy K opernika 
23 i Wronowskich

S u r o w ą  k a w ę
mocną i sinae/.ną, kilo 1 złr. wysyłam 
npłatnie od 4 ' | j  Kiło za gotówkę lun po 
braniem 1074 3 — 19

H e in d r ic l i  A u d re sse n
H am burg—St Pauli.

Nauczycieli, nauczycielki,
e k o n o m ó w ,  l e ś n i c z y c h ,

gorzelników 
i wszelką potrzebną służbę do
dworów i do m iasta dostarcza 

BUTRO W YW IADOW CZE

Józefa Birklego
Lwów, Rynek 1. 26 

Zamówienia z prow inoji n^kuteczniam 
rychło i rzetelnie. 2777 2-7

J Ł l O a e t o w y  p a 
p i e r  1 5  o t .  Sahott- 
w iener-Papier-Fsbrik we Wie

dniu 1473 2—? 
V II. K a i s e r s t r a s s e  76

Próżne tieczki z nafty
są w pełnych ładunkach wagonowych 

do sprzedauia.
S. R a u b i t s c h e k

2960 3 -  3 Tauwald (Czechy).

& E. K O R T  ING-
we Wiedniu, II, Dresdenerstrasse,

i  i wentylacji.
Fabryka motorów gazowych.

F ilje  : w Hanowerze, Berlinie Paryżu. Londynie. M anszestrze, Mcdjolanie, B ar
celonie, Petersburgu, Sztokholmie, polecają: 

u rządzen ia  do cen tra lnego  opalan ia  m ieszkań , b iu r  i fab ry k  w ed łu g  każdego 
system u, z pośredniem opalaniem, za pomocą pary, ciepłą i wrzącą wodą, oprócz 
tego urządzenia do osuszania każdego rodzaju towarów Do tego używamy zawsze 
naszych patentowanych żebrowych ciał do ogrzowania z ukośnemi żebram i; te 

wzdają wdzięczną i tanią płaszczyznę ogrzewalną i dogodne do ustawienia 
Do ustawieniu w nyszaeh okien mamy szczególnej konstrukcji patentowane 

ciata ogrzewalne Nasze racjonalnie sporządzone kaloryfery wymagają najszczu- 
plejszego miejsca, nastręczają najlepsze wyzyskanie gazów ogrzanych, wymagaja 
najskromniejszej obsługi, albowiem mogą być opatrzone palowiskiem rusztowem, 
nie mają prawie horyzontąlnej płaszczyzny, dlatego nie gromadzą pyłu.

Prospekty i kosztorysy  gratis i fran co ,  m ożem y również wykazać się kilku
set referencjam i. Dalej budujem y:

m otory gazow e, system u K S rting -L ieck fe ld , jedno-eylindrowy, stojący 
stojący motor, każdemu innemu systemowi co najm niej równy.

N ajtańsza cena. najm niejsze zużycie oleju, i cichy chód bez popyehaczy, 
sateiri bez wszelkiej reperacji. W 3 latach około 600 s z t u k  ustawiono z najlepszym 
skutkiem. 1051 4 3 -5 2

100 do 300 złr.
miesięcznie łatwo każdy może zarobić 
bez kapitału  i ryzyka przez sprzedaż 
losów na sp ła ty  ratalne (ustawa art. 
XXI. t  r. 186 i)

z banku pierwszorzędnego.
Oferty należy wnosić w niemieckim 

języku pod A 1000 do R udolf Mosse 
we Wiedniu. 1390 6 6

K O N K U R S .
N iniajszem  o g ła sza  sie konkurs 

aa posadę Dyrektora Naczelnika 
kancelarji przy powiatowej kasie 
Oszczędności w W ad o w ich  z płacą 
roczną 1500 zł. w. a.

Z posadą tą  połączonym je s t 
obowiązek złożenia kaucji w wyso
kości rocznej płacy. Ubiegający się 
o tę posadę m ają podania swe z do
wodami kwalifikacyjnemi wnieść do 
W ydziału kasy Oszczędności w W a
dowicach najpóźniej do dnia 22. bm. 
Wadowice dnia 6. paździor. 1886.

W ydział powiatowej Kasy
Oszczędności. 2956 2— 2

Tysiące ludzi cierpi na tasiemca.
M ała liczba  z nich  zna  rzeczy w is tą  przyczynę ustaw iczn y ch

c ie rp ień .

Pod gwarancją usuwa się każdego tasiemca z głową
oraz inne robaki tak u dzieci, 
jak i u dorosłych , w prze- 
ciągu pół godziny bez bolu 
i niebezpieczeństwa, bez prze
rwy w zatrudnien iu ; poje
dynczym i łatwym do zaży
cia środkiem , który nawet 
dla doświadczenia zażyty, nie 
jest szkodliwym.

Większa część ludzi cier
piących na tasiemca, uważa
ną jes t jako chora na niedo- 

krewność i cierpienia żołądka.
Oznaki powyższej choroby są : obecność w kale białawych łazankowątego 

lub ziarna hsrouza, kształtu  członków tasiem ca lub innych robaczkom, cera bla 
mdły wzrok, niebieskie obwódki koło ócz, wyoienezeme, zaflegmieme. stale obło
żony jeżyk, niestrawność, brak apetytu naprzenuan z gwałtownem uczuciem głodu, 
nudności a nawet mdłości przy próżr rm żołądKu lub po zjedzemu pewnych potraw 
Uczucie jakby się coś z żołądka do gardła pchało, znaczne  ̂nagromadzenie simy 
w n stach , kwasy żołądkowe, zgaga, silne odbijanie, zawrót i częsty ból głowy, 
nieregularny sto lec, swędzenie w nosie i kiozee oddechowej, kolki, przelewanie 
się w brzuchu, wreszcie kłójąey i ciągnący ból w kiszkach, bicie serca , zboczenia 
menstruacyi, uczucie znużenia i t. d.

Honorarium włącznie ze środkiem 6 zł. w. a
Leczy także listownie szybko i gruntownie według najnowszej metody spe 

ejalnej pod gw arancją za skutek: wszystkie tajemne choroby, cierpienia spodnich 
części ciała, osłabienie, l is z a je , rany, wrzody, nerwobóle, upławy, cierpienie żo
łądka, gościec, kurcze wszelkiego rodzaju.

W ysyłka lekarstw  bezzwłocznie i dyskretnie.
Lekarz specjalista S. RAPPAPORT w Borysławiu (Galicja).

ALOJZY HUBNER
skład farb i materjafów

I. 13. we Lwowie, ulica Karola Ludwika I. 13.
(dawi.«j cukiernia Rotbleudera)

specjalny handel artykułów do 
użytku gospodarskiego

p o l e c a

K sięgarnia, 
skład i wypożyczalnia n u t

oraz
ekspedycja pism perjodycznych

3 . A. Krzyżanowskiego 
w Krakowie

o t r z y m a ł a  n a  s k ł a d  g ł ó w n y  
Dr. Tadeusza Żuhńskieyo

H i g i e n a  s z k o l n a
wydanie pośmiertne do druku przygoto

wane i uzupełnione przez

Dr. Kazimierza Grabowskiego
docenta higieny w uniw. J a g i e ł ,  

cena złr. 1 60

Kwizdy płyn g-ośćcowy
od wielu la t wypróbowany wyborny środek na

gośćciec, reum atyzm  i cierpienia nerwowe.
d Takowy przydaje sie wybornie przeciw zwichnięciu, sztywności 
2 muszkiiłów i suchych żył, przekrw aw iem u, zgnieceniu, 
gnieczułości skóry, dalej ua miejscowe kurcze (kurcze w 
^łydkach), przeciw bolom nerwowym, obrzckłoseiom, 
§ powstającym w skutek d ługotrw ałych obandażowali, 

głównie" także do wzmocnienia przed i po odbyciu 
w ielkich wytężeń, po d ługich marszach i t. p ., tudzież w po 

deszłym wieku na osłabienie.

kttmtimits Kuiels-Leftr-Mint juror
Wita, Ł, W.lla.U. Ubhlt bMlfck «&:» — — t

Do nabycia:
WE L W O W IE: u pp. aptekarzy: H. Blumenfeld, A. Sklepiński, J . Wie- 

wiórski, — E n  g r o s s  u pp.: J . Beiser apt., Z Rueker apt., K. Krzyżanowski 
apt., Hubner & flankę dreguer.

W K RA K O W IE: u pp. aptekarzy: H. Markiewicz (przedtem K. I.edyk),
A. Siedlecki. J  Sobierajski. A Stookmar. J. Trauezyóski, U. Wiszniewski E n  
g r  o s s: M. Jaw ornicki, J. Janiga. Edw. Krautler.

Dalej E n d e t a i 1 w aptekach.
E n  g r o s s :  przez większe drogerie : Bełz, Biała, Biecz. B ielice, Bóbrka, 

Bochnia Borszczów, Borysław, Brody,' Brzosko, Brzeżany, Buezaez, Czerniowce, 
Chodorów Chorostków, Czortków, Dąbrowa, Dębica, Dobromil, Drohobycz, F ry 
sztak Gliniany, Głogów, Horodenka, H usiatyn, Jarosław , Kołomyja, Kossow, 
Krosno, Leżajsk, Milówka, Nadworna, Nowy Sącz, Niemirów Podgorze Lrze- 
worek, Przem yśl, Przemyślany, Radomyśl, Rawa, Rohatyn. Rozdoł, Rozwadów, 
Rzeszów, Sambor, Sanok, Sędziszów, Skała, Skałat, Skole, Sniatyn, Sokal. Sta- 
nisławów, starem iasto, S tryj, Sucha, Tarnopol, Tarnów, Ulanów, Ustrzyki, Wie 
liczka, W i o u i c a ,  WojniWw, Zaleszczyki, Zakliczyn, Złoczów, Żmigród, Żółkiew, 
Zurawno, Zydaezów etc.

Główny skład u Franciszka Jana Kwizdy, 
nego dostawcy i w łaściciela apteki obwodowej u 

Cena flaszki 1 z łr. a. w.
Oprócz tych znajdują się we wszystkich miastach i miasteczkach monarchii 

składy, które od czasu do czasu ogłaszają prowincjonalne dzienniki.
b o  ła sk a w e g o  u w z g lę d n ie n ia . Przy kupnie tego preparatu 

uprasza się P . T. Publiczność, ażeby żądała Kwizdy płynu gośćcow ej- 
i na to b a c z y ła , że tak  każda flaszka, jakoteż karton opatrzone są po
wyższą m arką ochronną. 20j0 8—8

Lakier angielski i krajowy do drzewa, 
żelaza i skór.

Lakier do podłogi.
Masa do zapuszczania podłóg.
Glśzura bursztynowa do podłóg.
Farby bursztynowo-lakierowe.
Farby olejno-lakierowe.
Farby olejne gotowe do użytku 
Farby do malowania dachów.
Farby suche w wszelkich gatunkach. 
Farby anilinowe.
Brązy (proszek złoty).
Złoto w arkuszykach.
Farby roślinne wolne od trucizn. 
Farby do bajcowania drzewa.
Farby do farbowania ja j.
Farby do farbowania m ateryj.
Pendzle. Spachtle.
Maszyny do tarcia farb.
Maszynki do fladrowania.
Farby akwarelowe tuszowe 
Farby akwarelowe wilgotne.
Farby akwarelowe płynne.

farby olejne w tubkach, 
rodki do retuszowania, olejki i wer
niksy do rob ótartystyeznych.

Płótna malarskie.
Stalugi malarskie.
Palety.
Pendzle.
Szablony do sygnowania.
Papier listowy i koperty.
Prześcieradła gumowe.
A paraty inhalacyjne.
Koneweezki H agara kompletne 
Seręgi cynowe i kauczukowe.
Gruszki gumowe dla dzieci.

W strzykawki do ran.
Wstrzykiwacze do injekcji i do uszów.
Wstrzykawki szklanne.
Obrączki szklanne.
N apierśniki gumowe.
Odciągacze mleka gumowe i szklanne.
G arnitury do ssania z rurką szklanną.
Woreczki gumowe na lód.
Poduszki gumowe.
Clysoires.
Klysopumpy.
Suspensorja.
Papier gutaperehowy.
Rozpylacze.
Prezerwatywy francuzkie.
Gąbki delikatne francuzkie.
Łapki na myszy, szczury i t. p.
Koueweezki na naftę i oliwę, Lampy 

nocne, Pomada do czyszczenia me
tali, Proszek do czyszczenia metali, 
W ykłnw acze, Szwedzkie zapałki.

Farba do bielizny w proszku, tablicz
kach i papierze, Krochmal i mydło. 
W szystkie gatunki szczotek, szpa
g a t, R ogóżki, Trzepaozki, Skóry 
irchowe, Cerata, elastyczne wałeczki 
do zaopatrywania drzwi i okien, 
Lampy kościelne, Lak do pieczęto
wania , A tram ent do znaczenia bie
lizny, Farby do stam pilij, Atrament 
do hek tografji, Guma i karuk roz
puszczane, Kit do porcelany, A rty
kuły toaletowe, C zernidło, Smaro
widło i lakier do skór. Smarowidło 
na kopyta . E tery . E sencje i olejki 
eteryczne, Śrut, lotki i kule.

IWszystkie gatunki tranu rybiego.

Po cenach najumiarkowańszych
sprzedaję tylko najlepsze gatunki

N a fty  krajowej niezapalnej
w 1"2 sklopach zaopatrzonych moją firmą tudzież w głównym 

składzie nlica Sykstuska 1. 47.
Kupującym na raz większą ilość nafty, począwszy od 10 litrów  

opuszczam znaczny rabat Ktoby większej ilości u siebie przechowy
wać nie chciał, otrzyma asygnaty, za którem i kupioną naftę częścio
wo w kużdym m im sklepie odbierać może.

N i prowincją wysyiam zamówioną naftę za zaliczką do każdej 
stacji kolejowej, po cenach najtańszych.

Nafty eksplodującej lubo znacznie tańszej, jako niebezpiecznej, 
w moich składach nie trzym am .

Gdy Galicja obfite źródła oleju skalnego posiadł — fabryki 
zaś nasze k ajowe obecnie tak  dobrą naftę produkują, iż takowa co 
do jakości lepszą jest od amerykańskiej a znacznie lepszą od rosyj
skiej, k tórą wielu handlarzy, jako bardzo tauią, stara ją  się co raz 
więcej tu ta j rozpowszechniać, chociaż co do gatunku uie może ona 
sprostać naszej krajowej nafcie, ponieważ szybko się wypala, daje 
liche, ciemne światło, sprawia wiele kopciu i nieprzyjemnego odoru ; 
przeto nafty  rosyjskiej labo tańszej nie trzym am .

Piotr Miączyński
2966 2—¥ właściciel fabryki

R ektyfikacji nafty krajow ej we Lwowie.

Piersiowe enkierki i sok
S iTZWEGrERICH (z babki),

Spis towarów n muie na składzie się znajdujących i cennik 
wyszedł i rozsyłam takowe na żądanie franko i g ra tis.

Zamówienia będą natychm iast i zawsze najrzeteln iej i naj
staranniej wykonane.

M jeooeoeeoeeeoeesoeeoeeeeeo*

U H  I H H & fO W I C l
m agister farm acji i chemik sądowy, właściciel pierwszej krajowej 

J F  B R Y K I

ch em iczn o  -  k osm etyczn ej
we LWOWIE przy ulicy Kopernika I. 3 

i Filii w KRAKOWIE Sukiennice Nr. 20, w CZERNIOWCACH Rynek I. 2.
poleca :

D i i r i n  przyjemnie przylega do twarzy, nadaje piękną natu-
I  U -U l Lî y ja in ą  białość i świnżość. Jest to najczystsza, najdeli
katniejsza mączka roślinna niezawierajaca żadnych metalicznych przymieszek.

P-p.dełko małe pudru białego 60 c t , całe 1 złr , r  łabędzikiem złr 1’50. — 
Różowy dla blondynek i kremowy dla szatynek i brunetek, małe pudełko po 70 et. 
większe zł. 1 20, z łabędzikiem zł. 1*607

służą na w yleczen ie cierpień płacow ych 1 pier
siowych, kaszlu, kokluszu, ohrykl 1 zaflegmienia 
or ucnej, nieoszaeowana ta roślina, którą wydaje natura 
dla dobra i zbawienia eierpiączj ludzkości, zawiera w sobie 
do dzisiaj niewyjaśnioną tajemnicę, przyczyniając się do 
złagodzenia zapalenia błony śluzowej w krtani i przewodzie 
oddechowym w sposób szybki i skuteczny a temsamem do 
przywrócenia zdrowia w tych organach. Ponieważ w n a s z y c h /
wyrobach ręczymy za czystą mieszaninę cukru 
i babki, upraszamy szczególnie uważać na nasz t r .  

chronny urzędownie zarejestrowany i podpis 
na kartonie flaszkach, gdyż tylko te są prawdzi
we. Cena k a rto n u  30 c t. ,  flaszki 70,40 i 25 e t. Wysyłki na prowincją za pobraniem.

W I K T O R  S C H M I D T  & Sdhne
e. k. uprz. kraj. fabrykanci. — Fabryka i wysyłkowy skład we W I E D N I U ,  

IV. Alleegasse 48 (w pobliżu dworca kosei południowej )
Do nabycia we wszystkich aptekach, drogeriach i składach. We LW O W IE 

u pp. aptekarzy: Jakóba Beizera, H enrykaB lum enfelda, Geilhofera, Ed. Jacewicza 
(na kolei K arola Ludwika) Mik. Karczewskiego A. Kochanowskiego, K. K rzyża
nowskiego, di K arola M ikolaseha, Ad. Musila, Jakóba Piepesa, Podgórskiego, J. 
Wewiórskiego, Zyg. Ruekera, Sklepióskiego. dalej u kupców pp. K, Bałłabana, K a
rola Bayera, F . W. Królikowskiego, A. Mańkowskiego, St. Markiewicza, Narodnoj 
Torhowli i St. Wojciechowskiego W BRODACH w apt. Redera i K. Br. Witosław- 
ski. W TARNOPOLU Fr. Jamrógiewiez apt. w STANISŁAW OW IE apt. Adolf 
Beil, J . Macura. W KOŁOMYI E. Stenzel. 2885 43 -  50

,

i s ,  f i l  Y f H * / a  Usuwa z twarzy pryszcze, liszaje, trądziki, pierz-
I I J U l M J W d  chnienie i łuszezerie skóry, wygładza zmarszczki 

pory i dołki ospowe. Twarz odświeża, wybieln i wydelikaca — Cena 1 złr.

M Y D Ł O , K O S M E T Y C Z N E
Usuwa p ie g i, żółto-bronatne plamy i opalenia słoneczne Cena 60 et.

W n r l p  l \ A / n t A / C l ł a  odznaczającą się przyjemnym i długotrwałym za- 
| W U V » o l \ ^  pachem , flakon złr. 150: pół flakonu 80 ct.

F A B R Y K A
przednich

holenderskich 
L I K I E R Ó W

Skład fabryczny :
we WIEDNIU, I. K ohlm arkt 4.
Dla dogodności P. T. Publiczności można tyoh 
irawdziwych likierów nabyć tak ie  w znanych 
andlach znaczniejszych. 1145 3 --12

F »  A  R I S

W h d o  I r n l r m o l r a  przednią, — flakon po et 15, 25, 50 i złr. 1; najprze- 
»V U lLę K U iU Jlo JL U j dniejszą (potrójną) flakon j

2, 8.50
po et. 20, 40, 80, złr. 1.50, 
5 złr.

c. k. nadwor- 
Korneuburgu.

Powyższe wyroby zostały odszezególuione 6 medalam i zasługi i 2 dyplo
mami uznania.

Nabyć można oprócz fabryki i własnych sklepów we Lwowie, Krakowie 
i Czernioweaeh także n °

MOLLA proszki seidlickie. J
Tylko prawdziwe,

jeżeli m  każdej PudeK-a wydrultowany
jes t Ol-zcl 1 A. M oila flrm a pomnożona
Ni ez a w o dn a  skuteczność lecznicza tych prósz  

| . nrz-ciw najup'Tczy wszyui cier, leniom żo łąd - 
I , .„dnieli części c ia ła , przeciw kurczom io- 
I k a , sp°^<*“ . ■• zcradze, przeciw, za tw ard zen iu ,
łądka. wątroby, kongestjom  krw i,’
przeciw eie p - oznj Sitszym chorobom kobiecym, 
hemoroidom ,ir?eszlo kilkudziesiąt la t corazspowodowaia od przeszio
większe ro zpow szechn ien ia .

Fałszyw e w yroby będą sądow nie ścigane.
Cena zapieczętowanego oryginalnego pudełka 1 zł*N Wj a*

w M ŚCISKACH u p. Selialbota 
w PRZEMYŚLU u p. Nahlika, 
w RZESZOW IE u pp Karpińskiego, 

Jam ro/ika i Zacliarskiego 
w J AROSŁAWI U u p. W isłockiego, 
w TAI t NAWi E u p Kijasa (Reid), 
w BIA ŁEJ u p. W yspiańskiej, 
w GORLICACH u p. Birua , 
w SANOKU u p. Mackiewicza, 
w SOKALU u pp. Aleksiewicza j Ma- 

rescha,
w CZORTKAWJE u p Nossa 
w BRZEŻANACH u pp. D ursta i

Łobosa
w Podwoł ezyskach u p Schneidra 
w H USIATZNIE u p. Czerskiego.

2893 2—? 
w MIELCU u pp. Dębiekiego i Syna 

i u p. Pawlikowskiego, 
w TARNOBZZGU u p Giżyckiego, 
w BUCZACZU u p. Mullera, 
w BOCHNI u p. Gałty. 
w SKALACI E u p. Ptaszyńskiego, 
w ZBARAŻU u p Kruka, 
w JE Z IE R Z A N .40H  u p. Kraińskiego, 
w HALICZU u p. Ormezowskieg.i. 
w STANISŁAW OW IE u pp. BeilJa, 

Macury i Góreckiego, 
w KOŁOMYI u pp. Dąbrowskiego, N a

rodnoj torhowli i Stenzla, 
w TARNOPOLU u p. Jamrugiewicza, 
w DROHOBYCZU u p. Aiehmullera.

3000QQ0OQOOOOe*)0eX)G000O&OQe
Sprzedaż komisowa chmielu

CARL W OLF
poleca się do komisowego kńpna i sprzedaży wszelkiego gatunku chmielu 

pod najpiyuuiejszeini warunkami.
We W iedniu, w SAAZ

II., Francen-bruckenstrasse 2, C z e c h y .

W i e i i Ł i e  M a g a z y n y
Najnowszych Towarów

n i  s i r > r i : > i F * s .
Jedwabne, i bawełniane materje najrozm aitszych gatunków , kapelusze, suknie 

gotowe ubrania dla panienek i chłopczyków, kobiet i  mężczyzn, spódnice, ranne Szla
froczki, w ypraw y ślubne i dla nowonarodzonych bielizna, gorsety, koronki, płótno, 
hustk bielizna bawełniana, firanki, wszelkie materje na meble, dywany, meble, 

łóżka kompletne, koszule, czepki, obuwie, parosolki, rękawiczki, szale, krawaty, kw ia
ty, towary galanteryjne, srebra, wyro/wy ; skórzane i  safianowe, wszelkie produkta  
perfumeryjne

1665 2 - 4 WYSZŁO z DRUKU
Wspaniałe lllustrowane Album

zawierające 560 rycin nowych wzorów na P O R Ę  ZIM OW Ą, które wy- 
seła się bezpłatnie na każde żądanie zafrankowane nadesłane do

ZPZP. T " u .le s  T a . l - a . z o t  i  T C
w  PA R Y Ż U

W ysełają się również bezpłatnie prókki wszelkich meterji stanowiących olbrzy
mie zapasy magazynów  F r i n t e m p a  (oznaczyć dokładnie gatunki i  ceny). 

Wysełka do wszystkich krajów na kuli ziemskiej.

W ódka  fra n c u s k a  i Bernharda Ticho w Bernie, ImWll Ł  18.
, . ,  . niu oiowy**111® Jo s-utacznego leczenia go-ćcs, roum atyim u, wszelkiego rodzaju rwania czlonkow i para-

■34-  iy  ^ nat r z%mięs*a"l4w * z?bów: w formie ok ładów  na wszelkie skaleczenia, w wypadkach z a p a l e n i a  i na wrzody. 
• na * wodą, przeciw nagiej słabości, wymio om, kolkom i rozwolnieniu.

m d o k ł a d n y m  o p i s e m  3 0  o t .
Tylko prawdziwa, je łen  każda flaszka zaopatrzona jeBt w  podpis 1 znak ochronny M olls.______

w ysyła za pobran iem : 1125 7 - 2 0

K#»

Olej tranowy M- Krohn & Comp.
ków jedynie odpowiedni flo 19CZ iczeg0 n ^ tk u .  ~Flaszka

w BEKGENT (w Norwegji). Ze wszyst
kich w handlu znajdujących się gatun- 

opisem użycia kosztuje 1 zlr. v?. a.

Główny skład wysyłek u A» MOLL c, ^  dostawcy nadwornego, Wiedeń, Tuchlauben.

Uprasza się p. T. Publiczność, wyraźnie ża^iać 
inować^ które opatrzone są m arką ochronną i podpisetn

Skład w e Lw ow ie Boiier apt ,  ,]?u®ke.r , a P t . ,  p  yj
w B r o d a c h ;  M. Kulak, i A R ,

preparatów MOLLA i te tylko przyj-

Królikowski, St. Markiewicz, Józef

SUKIENKA
d a m s k i e

czystej w ełny , we 
wszystkich kolorach 
modnych, 10 met. na
całą suknię, 100 cmt. 

szerok. 
z l r .  8.

B a r c h a n
na suknie, 

w Pysznych deseniach 
1 wyborny w pranin, w
J resztach 10—11 metr 
I 60enit szer. na suknię | 
|©ś2Y~ 3 zł. 50 ct.

Zimowe
Niger-Loden

najnowsza i najtrw al
sza m aterja na su
knie damskie , 100 

cmtr. szer. 
^ ^ m e t n z ł n 5 ^ 5 0 .

Flanela Walerji
pół wełniana 

w najnowszych dese- 
niaeh modnych, naj- 

| lepsze na zimowe su
knie 60 cm tr. szer. 

10 m e tr . 4 z ł r .

Indyjskie Foule,
półwełniane

we wszystkich może- 
bnyeh kolorach, na 
zupełną suknię, 100 

etm. szer. 
U H u t r ^ z L I i O e t .

Domowe płótno
sztuka V, szer. 4 zł. 
sztuka */, szer. 5 zł.

W eba K ing 
lepsza od płótna ni-
cianego, szt. 30 łok.

zupeł.
■ 5 zł. 80 ct.

Ryz s.,we,"lany I  Czarne Tono

w T a r n o p o Fran tz , F. 
wWierzy ski & p 'on. w W a d o w i c a c h :  A. Herforth apt., w W o j ń i c zu:  C. NodzyńaVi a^t 7° b a fa ż  u™ j ’ 

Sflssermann, w Z ł o c z o w i e :  F . Petesch apt. y ’ ttpŁ> w Ab2883 3 ^ 1 3

Berneńskie materje
na ubrania,

palm erston, harlein. mandaryna, na tużurki 
zimowe i na okrywki, tudzież tyfol, loden, 
perwian, doskin, w resztkach na zupełne 

ubranie i tnżurki za połowę ceny.

^ i e i ę ^ ś k l a ^ a r s z t a ^
eikowyoh 

C husteczek na głowę 
we wszystkich kolor 
szt. *|i wiel .zł. 1.70. 
D am skie ST A N IK I 
lub pończoszkowej ro

boty jupki, 1 szt. 
większa 2 zł. 30 ct.

60 ctin szei.
10 m e tr . 3 zł. 40 c t

K A Z IM IR
półwełniany 

100 ctmr. szer.
100 m etr 4 złr.

O x f o r d
wyborny w praniu, 
najlepszej jakości 

1 szt 29 łok. komp 
4 zł 50 ct

K A N  A F A S
1 sz. koloru figow. zt. 4.80 | 
1 sz. „ czerw, zl. 5.:

100 ctm r. szer., któ
rego przedtem ko
sztował łokieć 60 et. 
sprzedaję jak  długo 

zapas wystarczy 
10 m e tr . 4 z ł ^ ^ L

G A R N I T U R
RYPSOWY 

| składający się z 2 kap | 
na łóżko i 1 nakrycie 

na stół zł. 4.50.

Garnitur z Jnt
2 kapy na łóżka i 1 

na stół. zł. 3.50.

Partja wełnianych chustek |
do okrycia się dla pań,

•|, dł. we wszystkich gładkich kolorach 
także w deseniach, dawniej po 4 zł. 50 ct. 

obecnie za b e z c e n  po 2 z l r .  
Odprzedającym 5prct rabatu

Yzory ł cenniki gratis i franko

M aryocelsk ie
Krople

żołądkowe.
Ś ro d e k  z n a k o m ic ie  d z ia ła ją c y  na 

W e zelk ieg o  ro d za ju  c h o ro b y  żo łą d k a .
N ie z ró w n a n y  p rz y  

M u rk a  o H n o itn a . b r a k u  a p e ty tu , 
s ła b o śc i ż o łą d k a , 

c u c h n ący m  o dde
chu  w z d ęc iach , 

j | \  k w a ś n y c h  o d b ija -  
g § \ ni ach , k o lk a c n , 

en ta ra c h  ż o łą d k o 
w ych , z g a g a c h , 

:w o rzen iu  s ię  p ia 
sk u  m o c z o w e g o  i  
7 :i :n y k a c h  w  p ę 
ch e rz u , p rzy  zh y te - 

cznó j p ro d u k c y i 
flegm y , ż ó łtacz ce , 

o b m ie rz ło śc i i
 w o m ita c h , p rz y

p o c h o d z ą c y c h  z ż o łą d k a  b ó la ch  g ło w y , 
k u r c z a c h  lu b  z a tw n rd z e n ia e h , p rz e c ią 
ż e n iu  ż o łą d k a  p o t r a ^ m i  i n a p o ja m i, 
p rz y  ro b a k a c h ,  c ie rp ie n ia c h  ś led z io n y , 

i h em o ro jd a c h . Cen* flnk°" 
..mu r» i az  t p rz e p ise m  35 c e n tó w  

a u s t r .  G łów ny  s k ła d  u a p te k a rz a
K a r o l »  B r a d y

w K ro n i.ry ź n  n« " O r a w i ,
w A a s tr j i .

D o  n a b y c ia  w  w sz y s tk ic h  a p te k a c h .

w ą tro b y  i 
n lk u  w ra z

O s t r z e ż e n i e !  P ra w d z iw e  k ro p le  
żo łąd k o w e m a ry o c e ls k ie  b y w a ją  czę- 
s to k ro tn ie  fa łsz o w a n e  i n a ś la d o w a n e . 
^  W  dow ód p ra w d z iw o ś c i ty c h  k ro p li  
p o w in n a  k a ż d a  b u te lk a  o b w in ię tą  
by ć  w  o p a k o w a n ie  c z e rw o n e , z a 
o p a trz o n e  po w y że j o zn aczo n y m  zua< 
kłem  o ch ro n n y m  a  p rzy  k a ż  dój b u 
te lc e  z n a jd o w a ć  s ie  p o w in ie n  p rze
p is  u żyw ania  k r o p li ,  z w zm ian k ą , 
żc drukow any j e s t  w drukarni H. On* 
ska "y K ro m le ry żu  (K re m s ie r .)  50*

10232247



GAZETA NARODOWA z Niedzieli 17. Października 1886.
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OLIWĘ DO MASZYN w różnych gatunkach do każdego użytku
- o o l e c s L

2673 3 - ?

p o l e c a

" w e
S k ła d  a r l  i  h a n  e 1 m a te : a łó w  pod „Czarnym Psem“ R y n e k  1. 3 8  we własnym domu. <Nr. Telefonu 173.)

13
!3
13
13
3
13

Majętność ziemska
obszaru około 1300 morgów w powiecie I 
Bohatynskim *j. mili od stacji kolei 
Lwowsko-Czerniowieckiej je s t  do sp rze
dania Bliższych wyjaśnień u d z ie li kan- 
eelarja adwokata Dr. Roberta Czajkmo- 
sictego we Lwowie przy nl. K opernika 

Pośrednictwo wykluczone.
2—3

kucąenneg, wyborowej jakości je st w fa 
Beczkach 18—20k lg . w m ałych i w H ;szych  
partiach po cenie 90 i 85 et. za kilogr. 
loco s tacy a kolei w Zarządzie gospo- 
darstwa mlecznego w Jureczkow ie poczta 
Krościenko przy Chyrowie do sprzedania 
21948 4 —4

O O O O O O C 3 0 0 0 0 0
D r. Med.

Witold Jaroszyński
z Seranu, przeniósł sie do 

Lwowa.
Przyjmuje chorych od 3. do 4.

Ul. C horąiczyzny 16.
2972 1 - 1 4

booooocxxxxx^
P o s t u M u J e

1) rachmistrza, e w e n tu a ln ie  kasjera.,

2) ekonoma ż o n a teg o . 
A d m in is tra c ja  „ G a z e ty  N a ro 

dowej poda u s tn ie  lu b  lis to w n ie  
adres, pod k tó ry m  p o d an ia  wraz 
z odpisem  św ia d e c tw  w nieść na 
leży. 2942 2 - 3

Paris. Madame D od in , diplómeei 
de la Sorbonne , recommande des , 
Institutrices et des gouvernantes, 
francaises et etrangeres, munies( 
d’eioelleuts refórences. 2967 2 —3 1 

Eerire : 51, rue de Provence, 51.

Najprzedniejsze kuracyjne

W INO GRONA
f e s l a w s k i e

w koszykach 4, 5 do 6 kilowych, najstaranniej opakowane, o o d s l .n n l*  
ś w i s t . ,  r o s i a ł a  n a j t a n i e j  h a n d e l

St. M a r k ie w ic z a
we Lwowie, w Rynku 1. 42. 2821 1 2 - 1 2

♦
♦
♦♦
♦
♦
♦
♦
♦
♦♦
♦
♦
♦
♦

BANK ROLNICZY we Lwowie
u l .  K a r o l a  L u d w i k a  1. 1

przyjm uje do sk ładów  sw oich zboże, 

udziela n a  takow e za liczk i, 2935 2 - 3

pośredn iczy  w sp rzed aży ,

pod najprzystępniejszemi warunkami.

♦
♦
♦
♦
♦
♦
♦
♦
♦
♦
♦
♦

■  ■  ■  ■  ■  ■  ■  ■ ■ ■ ■ « ■ ■ ■ ■ ■ ■  ■ ■ ■ ■ ■ ■ !

■■ B O L E SŁ A W  M IK I/LIŃ SK I /
am k ra w ie c  m e z k i, BB

■ dostawca uniformów dla pp. urzędników ces. król uprss. kolei ■
I Karola Ludwika i ces. król. kolei Państwowej

■ poleca P, T. Publiczności swój ■
■" MAGAZYN i PRACOWNIĘ SUKIEN MĘZKICH ■'
j U  we Lwowie plac H alicki 1. 12. ■

■  H a każdą  porę  ro k u  o trzym uje  w ie lk i w ybór m a te r j i  z p ierw szo- «
■ rzędnych fa b ry k . 3
p "  Wykonuje wszelkie suknie jak  najstaranniej podług najnowszej

■  mody po cenie umiarkowanej. 2790 2 —r  p
m , A dres:

■ H nleaław  M iku linsk i BOLESŁAW  M IK U H Ń SK 1 T e l e f o n :
■  u .
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♦♦
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♦♦
♦♦
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♦
♦
♦
♦

Zarząd dóbr T R Y H U B O W A  p. Kozowa
m a na sprzedaż. 2971 1—3

I O O O  G .  M .  K a r t o f l i

„Andersson"
po cenie 2 zł. na miejscu, 2.50 loco Zborów, 2.80 Tarnopol. 
Ze znanych kartofel najzdrowsza i na najmokrzejs ych gruntach 
niapo llegająca zepsuciu. Zawartość skrobii przy kopaniu : 20.73%; 

plon wydaje 12 ziarn.
D o jedzenia  bardzo dobre.

♦♦
♦
♦
♦
♦
♦
♦♦
♦♦
♦♦
♦
♦
♦

c t - . t y a  \  n a  p c r 3 c x i e s z ; l 3 : a . 2 i i a , .  S .

M ME M A R I E
u ezeuu ica  W ortha.

NAUKA KROJU M i e p  I r

Do pana Juljusza Scliaumanna, aptekarza w Stoekerau.
Moje polepszenie postępuje z każdym dniem od czasa, kiedy zażywam pań- 

sól żołądkową. Proszę tedy przysłać ponownie za pobrauiem pocztowem 4 p u 
dełka, albowiem nie mogę zostawić domn bez tego środka uniwersalnego.

N a t h a n  R e c h t n i t z e r
w Wuczynie.

I)o nabycia u fabrykanta i w łaściciela apteki w Stoekerau, tudzież we wszy
stkich znaczniejszych aptekach A ustro-W ęgier. Cena pudełka 75 ct, W ysyłka za 
zaliczką najm niej 2 pudełka.

Rrzy kupnie tego preparatu  uprasza się żądać wyraźnie - S c h u m a n n  s- 
M a g e n  s a l  z. “
,r „  S k ł  a d  y m a j ą  w n a  s t ę p  n j  ą c y c h  mi  as  t a c h  G a l  i c y i :  w KRAKO
W IE E m il S tockm ar apt.. A u t. D ylski apt., W ik to r R edyk apt , E . K rS u tte r
handel średków aptecznych ; w Brzeźanaćh Bron. Dembiński apt., w Budzai.owie 
Dyonizy Jasieński aptekarz; w Drohobyczu L. Dobrzyniecki aptekarz: w H usia tyn if 
W Czerski apt.; w Jarosław iu  J. Rohm apt.; w K ołom yi Ed. Stcnzl ap.; w Kutach  
Aleksander Zagajewski apt.; we Lwowie Z. Rucker, J . Beiser i P. Mikalasch ap te
karze; w Przem yślu  J. Maszewski apt., Wład. N ahlik apt., A. Mańkowski apt.; 
w Przemyślanach  Em. Baranowski apt ;  w Podwołoczyskach Gustaw Morawetz 
kupiec, Schaitter & Comp.; w Rzeszowie Adal Kalinowski apt.; w Samborze i. Ale- 
ksiewicz apt.; w Stanisławowie A. Beile a p t ; Jan  Mkcnra apt.; w S try ju  Leon 
G artner apt.; w Tarnopolu F. Jamrógiewicz i Herm Kahane apt ;  w Wieliczce 
Bruno Mieżyński apt :  w Żyw cu  A lfred Blumenthal apt ;  — tudzież we wszystkich 
znaczniejszych aptekach austryacko-w ęgicrskiej menarchii. 2911 5—24

C h o r o b y  n e r  w  ó  w .Do w ydzierżaw ienia.
Od 1. marca 1887 jest do wy

dzierżawienia połowa majątku We 
ren cza n k a  na B u k o w in ie .  Tylko na 
sarjo chcący traktować o dzierżawę, 
raczą się udać do paua Eudoksjusza 
Br. Hormuzakiego, c. k. Starosty 
W Czerniowcacb, właściciela Weren- kurcze histeryczne, zutwardzenie, lęk bez przyczyny, unikanie w esołego towa- 
c za n k i. 2973 1—3 rzystwa, cierpienia kobiece, osłabienie anemia, bole reum atyczne i gośćcowe, drże

nie rąk i nóg itd.
Wszystkich powyżej przytoczonych chorób nerwowych nie usuwa żaden inny 

znany dotąd w medecynie środek tak niezawodnie i z taką dokładnością jak  d r .

O o  t ; o  a a ą  n e r  w  y  ?  Nerwy są właściwem i pośre
dnikami każdego uczucia, one odbierają w szelkie wrażenia  
zewnętrzne i  udzielają je nam. Jak różnorodno są przyczyny, 
tak rozmaite są objawy cherób nerwowych. W pierwszym rzę
dzie ściągania się nerwów następuje ogólne opadnięcie c ia ła  i 
upadek s ił, impotencja i pomazania uoene, n ik łość pamięci, 
bladość twarzy, zapadłe i z niebieskiem i obwódkami oczy, brak 
bum om , bezsenność, migrena, boleści w krzyżach i pacierzu,

80prct. chemicznie czysty
K w a s  o c t o w y

dalej techniczny kwas octowy rozmaitych 
stopi, octan i siarkan sody, jakoteż maź

W ru iia  p rossek  pe ru w iań sk i (wyrąb z ziół peruwiańskich). Z a  n i e s z k o d l i 
w o ś ć  r ę c z y  s ię .  1147 2 28

Cena jednego pudełka wraz z dokładnym przepisem 1 zł. 70 ct.
Składy mfcją pp. aptekarze t we Lwowie 5 Zt Rucker, P. Mikoląsch^ w J tra -

bukową poleca chemiczna fabryka w do- kowie : W. Bedjrk, w Tarnopolu apt. F . Jamrógiewicz; w Czerniow cach: F r Goli 
brach hrabiego M aurycego P a lf fy , ^Wjchowski, jen, ajent w W iedniu; Al Gischner, dypl apt. I I .  Kaiser Josefts. 14. 
Saomolany, we W ęgrzech. * ‘1395 4-4|, *

ułatwionym sposobem *TKg  
według najnowszego systemu paryskiego.

Cały kurs trwa 1 miesiąc, codziennie po 2 godziny. 
Przyrządów żadnych nie trzeba prócz papieru rysunko

wego i miary certymetrowej 
Każda uczennica wykończa jedną suknię kompletnie 

i dwa stan ik i, jeden zmniejszony, drugi powiększony. 
O a ł y  k u r *  k o a a t u j e  A O  a ł r .  

Zapisywać się  można codziennie od godz. 3 — 6 popołud.

j  Od 1. września ul, Trybunalska I. 16.

$ 4*  A*

W*s

s ?*

Ekstrakt mięsny
na polepszenie

roso łu , sosu , jarzyn ,
kondez. bulion mięsny

do natychmiastowego sporządzenia po-1 
żywnej, wybornej zupy m ięsucj bez wszel

kiego innego dodatku Należy żądać prawdziwą 
K EM M ERICH A  p re p a ra tu  m ięsnego. 

H artow ny skład dla Austro-W ęgier u korespendentów 
kompanii Kemmcrich: T eodora  E t t l  we W iedniu .

Dla znawców!
F O R T E P I A N

,  r
koncertowy krzy- 

I żowy Frytza, ze
szłego roku we 
W iedniu knpiony 

* za 490 złr. z po
wodu wypadków 

V  do sprzedania za
370 złr. Oglądać g o mo ż n a u Wg o  Alsche 
ra nl. Akademicka L 26. M P.

2943 4 - 1 0

Galie. Towarzystwo kredytowe ziemskie we Lwowie.

L. 8616.

Dyrekcja gal. Towarzystwa kredytowego ziemskie- 
skiego zawiadamia interesowanych właścicieli dóbr, że 
na podstawie układu zawartego z konsorcjum finanso- 
wem przeprowadza konwersje 5°|0 pożyczek — a to w 
enninie do 25. listopada 1886 r.

Bliższe szczegóły są zawarte w ogłoszeniu Dyrekcji 
z dnia 9. października 1886 1. 8618, umieszczonem w 
czasopismach krajowych.

Z D Y R E K C J I
GALIC. TOWARZ KREDYTOWEGO ZIEMSKIEGO.

W a ż n e  d l a  m y ś l i w y o ł L !

Główny M A G A Z Y N  BRONI  i przyborów myśliwskich

A L F R E D A  D Z I K O W S K I E G O
w e  L W O W I E  1 w  T A RNO PO LU  

p e l r c e  p o  c . u i e  u n i ż o n y c h  o e n a o b

^ V \\°
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NA 
SEZON  

M Y ŚLIW SK I
1886/7
puleca:

^  „  N O W O Ś Ć !  _  -
Oryginalne angielskie karabinki repetjei
12 strzałowe z zapałem centralnym kalibr. 44 (12»>/m) 

system u i w yrobu  COLT A w L ondynie.

%
■ a j ,  r

. * , %}&

Długość całego sztućca 100 ctm ^
Waga 65 *łr-
Cena • • ■ y „j, za

■, i-.hJ5S

C*""1 |o o 1 patrouów 6 * •

. . ' *4 ,  O r y g in a ln y o u

> -to *0 %  ^  \  a n g i o l s k 1 ®
Ł . Oc 0 /  H '  100  a**0 *
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j e d y n e  zastępstwo na Galicję.

(Fabrvlci X-— MANDL &  Comp.)
P a t - n n ^ w  n l o r u n o w y c h  ( C e n t r a l f e u e r  B litz  B r a n d p a t r o u e n )  

p a t e n t o w a n y c h  u l e p s z o n e j  k o n s t r u k c j i ,  d a j ą c y c h  s i ę  p r z e r a b i a ć  e  d o  8  r a z y .  
jOO s z tu k  16 k a l ib e r  3 z ł r M 12 k a l ib e r  3*50 z l r .

Chustki zimowe, Pledy naęzkie, Himalaja, Kołdry z sierści 
wielbłąda systemu Dr. J. Jagera, Pończochy, Skarpetki, 

Wyroby włóczkowe, Cachenez, krawatki etc.

poleca w największym wyborze najtaniej

m a g a z y n  s c h a y e r ó w
w ©  L w o w i e .

Wydawca i odpowiedzialny redaktor Platon Kostecki
Iitografji Pillera i Spółki


